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PBWTBt Ir. IrB łE llB M lfiP  Z f lO P .
Hr. Scłnchowski w/aea n nriopn do Wiedsia. — Je 
ga pediit do Ik M ł — Układy o irsktet handlowy 
a Hlemremi. — Buta bfiliitta. — Boisąday tm .  — 
AuRro-Tęgry nie tą uuunone kajitulować na podo 
kiedrtwo Hoeji. — Wojna celna i polityka. — Bo. 
'c .ik iie  wijpnymleru. — Jaka stąd korryic dla 

met, Polaków. — Nifałazny sar.ot.
Kann zorespondent wiedeński {Mm.) pisie:
A ostro- węgierski minister spraw zagrani­

cznych Age:<or hr. Gołuchowski powraca w so­
botę z urlopu, spędzonego, jak zwykle, w Fran­
cji. Zaraz z początkiem pnys Jego tygodnia uda­
je się na dwór cesarski dolsehlu. Złoty monarsze 
raport o półcienia mlędaynarudowem, o stosun­
kach Austro Węgier z państwami zagranicznymi.

Wśród tych stosunków miejsce najpoważniej­
sze wjmie k-?eatja odnowienia traktatu z Rzeszą 
ale«iecką.

Ton prasy berlińskiej inspirowanej od chwili, 
gdy Niemcom dzięki wojnie japońskiej a dało się 
narzucić Rosji niekorzystny traktat handlowy, 
przypomina ryk świni, któru «oę. dorwała do ko­
ryta., pełnego rozgotowanych kartińi.

Z owych artykułów berlińskich przebija się 
nietylko zm arniałe zresztą zadowolenie z ouni> 
sionego tryamfn, lecz równocześnie brutalna chęć 
wytyskania i zdeptania wszystkich innych sąsia­
dów Rsessy niemieckiej. O Auatro* Węgrzech pi­
sie owa prasa takim tonem, jak gdyby to był 
w * 9t  ztemi, zawojowany przez Prusaków. Wi- 
doesnie rządowi pruskiemu nie może się w gło­
wie pomieścić, te  gabinety austrjacki i węgier­
ski »rale nie myślę >lę zdać na Jaśkę 1 nieła- 
akę Niemiec, lecz pragną zawrzeć traktat han­
dle W], będący kompromisem, czyli łańcuchem 
wzajemnych stępstw.

Na te pretenąje praskie odpowiada trafnie 
p. Hago Klein, wiedeński korespondent Berliner 
T ^ebla tfu . Przypomina on kołem arzędi wym 
berlińskim, te  Aastro-Węgry ani ule przegrały 
wojny z Japonją, ani nie chcą n ac iągaj bankie­
rów berlińskich na mlljard marek, jak Rosja.

Dlatego te ł Austro-Węgry nie pozwolą na­
rzucić obie traktatu, który dawałby Rzeszy 
niemieckiej jedynie zyski, Aastro-Węgrom nato­
miast same straty. Niemcy grotą w razie opo­
ru Aastro Węgier wojną ce.ną. Dobrze! Niech 
jednak nie zapominają, te  przywóz z Niemiec 
io  Anstro-Węgier dochodzi do 700 miljonów 
i ni'* o wiele jest niższym, aniżeli wywóa Au- 
stro-Węgier do Niemiec. Skoro przyjdzie do 
wojny celnej, izkody, poniesione przez A ustro­
j e  rJ> nie będą o wiele mniejsze od szkód, 
ksór- poniosą Niemcy. Czy whrto wojować? 
•zy ‘ lepiej się pogodzić i ułożyć ?

Książę Bismark labił wmawiać w ogół nie­
miecki. te  wojna celna, toczona prsez dwa lab 
więcej pafistu aie wpłjwa ujemnie na itognnki 
foli tyczne między te mi państwami Rzeczywl itość 
dowiodła, te  kancler. Żelazny, acz polityk pod 
wieln względami genjalny, omylił się nu tym 
pankeie zupełnie.

Wojna celna, którą podjął przeciwko Rosji, 
zraza ukradkiem, potem koło 1888 r. ju t zupeł­
nie . awnies doprowadziła do popsucia stosunków 

'politycznych. Dopiero cesarz Wilhelm II  dłngo- 
im komplementami i nadskakiwaniem! zdo- 

»* przychylniej n posebić dla Nieuiee opinję pu- 
Wiczną w Rosji oraz awór Petersburski.

^  oj na celna z monarchją Habsburską, podję- 
«  prs«i Niemcy, musiałaby niewątpliwie dopro­
wadzić do rozluźnienia 1 tak już niezbyt szcze­
rych węzłów przyjaźni. Z naszego polskiego sta- 
•owifka nie mamy nic a nic jrwciwko takiej 

muianie politycznej, (^chłodnięcie przyjaźni au- 
, ^ 0,BieiBleckiej, a raczej austro-prnskirj nie wy- 
! S ? :~ B5"L?a 8eJ od6- P” eclwnl« naiemotliwi- 

f^-kiem u wywieranie w Wiedniu 
L  ł “tekerzyść. Wprawdzie amba- 
na wl^efisŁiej nlicy Metternicha, hrabia

I Wedel jest ostrożniejszym pod tym względem, 
niż jego poprzednik, gbaro jn y  i nietaktowny 
książę Eulenburg, bądź co bądź dyplomacja pra­
ska, która wszędzie działa na naszą niekorzyść, 
dotychczas ma w Wiedniu ao tego pełno sposo­
bności.

Oehłodnięcie przyjaźni między Wiedniem i Ber­
linem zamknęłoby ambasadorowi niemieckiemu 
usta w wielu a wielu wypadkach, pozwoliłoby 
zaś śmielej je otwierać ambasadorowi Anstru Wę­
gier w Berlinie.

Do wojny celnej jednak n.e przyjdzie. Prusy 
nie posuuą się tak daleko, gdy zobaczą, te  rząd 
anstro-węgterski je it zdecydowanym energicznie 
bronić dobrobytu swych obywateli. Że hr. Gołn- 
ehowski żywi jak najlepsze w tym kierunku in­
tencje, powszechnie wiadomo. Krzywdzą też 
bardzo a bardzo te dzienniki polskie w Galicji, 
które go posądzają o niedbalstwo i miękkość. 
Byłoby pożytecznem wynalezienie źródła tudzież 
inspiratora owej insynuacji w prasie polskiej 
przeciwko Polakowi ministrowi.

Pod Lfaojaaglem.
Na placu boin rozgrywają się obecnie wypa­

dki niezmiernie doniosłego znaczenia. Świadczą
0 tein raporty urzędiwe zarówno japońskie jak
1 rosyjskie, oraz doniesienie rosyjskiej ajencji te- 
legrafiezDaj.

Na całej linji wojsk rosyjskich toczy się o- 
becnie i&cięta t  pika, kolumny japońskie coraz 
silniej napierają na armję Kuropatkina, oskrzy­
dlając ją  na coraz mniejszem terytorjnm i coraz 
silniej Faroki napiera na Łiaojang. W ilki z 30 
1 31 lipra oraz z 1-go sierpnia, zakończone zwy­
cięstwami Japończyków były, jak tu ju t wczo­
raj zaznaczyliśmy, wstępem do koncentrycznego 
ataku, który podjęty na całej linji równocześnie 
i prowadzony z ca’ą pedanterją taktyków japoń­
skich, przerzuca prnkt ciężkości obecnej kampa- 
nji pod Łiaojang. Ostatnie wiadomości i .utwier­
dzają naszą zapowiedź, źe tu u łaźnie nastąpi 
epilog kampauji mandżurskiej i że nratowanle 
armji mandżurskiej przei odwrót jest już nie­
możliwe. Przemawia za tern ta oKolicrnuść, że 
prawdopodobnie wojska Kuroklego dotarły już 
do toru kolejowego między Łiaojang i Mri.de- 
nem. bo dnia 1 sierpnia główne jego siły znaj­
dowały się od Łiaojang tylko c45 kim. stacE&jąe 
tam zaciętą walkę 1, co' za tern idzie, rozpo­
czynając pościg za cofającymi się Rosjanami. 
Przemawia zatem doniesienie Standarfa z Pe­
tersburga, że Kuropatkin zbiera wszystkie siły 
w Łiaojang (dokądś konieczności zresztą musia­
łyby się cofnąć wobec naporu Japończyków, 
zwłaszcza kolumny od Hajczeng) i będzie się 
tam bronił z nadrieja, że może od Mukdenu na­
dejdzie pomoc i odsiecz.

Czy jest to możliwnm ? przypuśćmy, że Ale- 
ksiejew w najbliższej przyszłości może rozporzą­
dzać irką zorganizowaną w Mukdenie siła, iż na 
jej czele mógłby ruszać na pomoc Knropatkino- 
wi. W takim razie jednak będzie musiał sto- 
bzyć bitwę z Knroklm, którego część wojsk, 
wysłana do powstrzymania Aleasiejewa, zwróci­
łaby się przeciw niemu. Alefcsiejew zatem nawet 
w razie powodzenia, spóżn>łby słę z pomocy, gdyż 
południowe armje japońskie szybko posuwają się 
ku Łiaojang, a. jak [donosi P m t Parisim % 
Petersburga, 20.000 Japończyków, którzy wylą­
dowali w Inkau] ruszyło pośpiesznie na Łiaojang.

Położenie zateu Kuropatkina jest rzeczywi­
ście beznadziejne i nie długo już potrzeba bę­
dzie czekać na nową edycję Sedanu.

Tfurenczen i Wafanku.
I. Paryski Le peiit Jom ^ai zamieszcza kompe­

tentny głos z powodu niepowodzeń oręża rosyj­
skiego na dalekim Wschodzie, omawiający przy­
czyny tegoż niepowodzenie, wynikające u wyż­
szości taktyki japońskiej nad rosyjską", wyjaśnio­
nej na bitwach ptd Tlurenczenem 1 Wafaikn.—

Poglądy, rozwinięto w tym artykule, zasługąją 
na uwagę z tego także względu, że wychodzą z 
Francji, państwa zaprzyjaźnionego z Rosją i zwią­
zanego finansowo z jej losami, zatem starannie 
ukrywającego jej njemne strony. Artykeł ten 
podajemy poniżej:

Taktycy — jeżeli wogóle tacy Istnieją, zwła­
szcza między cywilnymi — przea pierwsze mie­
siące wojny rosyjsko-japońskiej przedstawiali nam 
Japończyków, jako zdolnych co najwyżej do nie 
welniccego naśladownictwa metod wojennych, 
przejętych cd Europy, a w każdym razie nie­
zdolnych do wykonania samoistnego dzieła z ca­
łym pedantyzmem i subtelnością sztuki wojennej. 
Sztabowi jeneralnemu japońskie- u zaizncano kil­
kakrotnie, jakoby starał się być spadkobiercą 
niejako na dalekim Wschodzie wojny krymskiej. 
Zarzucano mu, że w roku 1904 zużytkowuje on 
tylko swoje wiadomości, nabyte jesśfczć w r. 1894 
w czasie wojny z Chinami Wszystko to wręcz 
dowod*i, że wypadki wojny do dziś dnit nie by­
ły brane dr syć serjo, a krytyka sama dawałaby 
nawet powód do śmiechu, gdyby w rzeczywisto­
ści nie chodziło ta o naszych przyjaciół i sprzy­
mierzeńców Rosjan, którzy obecnie padają ofiarą 
taktyki szkoły japońskiej. — Ta przedstawia się 
silnie i dobrze ngruntowaną, w przeciwieństwie 
do rosyjskiej, która okazuje się coraz bardziej 
niewystarczającą; — zdaje się, że brak jej było 
nie tyiko my iii przewodniej w przygotowaniach 
do wojny, ale i w jej dalszem prowadzeniu, pod­
czas gdy po stronie japońskiej widać otreślo^y 
wyrt źnie cel i silnr wolę w osiągnięciu i prze- 
p.owadzeniu tegoż bez uciekania się do hazardu.

Weźmy kilka faktów dobrze znanych z pier­
wszej części kampanji dla poparcia hasze; tezy; 
one nam dadzą miarę do zgłębienia tej przepa­
ści, jaka dzieli z punktu zapatrywania militarne­
go szkołę żółtą od szkoły słowiańskiej.

Najpierw zatem, co się tyczy przygotowań 
do wojny: ze strony rosyjskiej nie nesyniouo sic, 
albo c o f. aj wyżej bardzo mało; korpusy armji sy­
beryjskiej zredukowane, mała ilość trtylerji, ta 
która istnieje w baterjńh jest starego typu; ko­
lej transsyberyjska, ten wspaniały mecbautzm 
wojenny, dzięki któremu (jak to głoszono w ca­
łej Europie) arnya rosyjska z łatwuścią stanie 
na froncie odległym o 11,000 kilometrów, wyka­
zuje wielki brak rozjazdów, jej ndział w usłu­
gach jest daleko słabszym niż sądzono, a jeżeli 
już ma ona dostarczać wojsk*, to nie ms i mo­
wy o dostarczania jednocześnie zsprow jaatowa- 
nia, którego wymaga armja w Mandżnrj); brak 
jej wagonów. Jej zdolność przewozowa jest tak 
słaba, że po 5 ulesiąc&ek transportów wojsk, 
głównodowodzący nie rozporządzą jeszcze aosta- 
teczneml siłami, d.a powstrzymania nieprzyjaciela 
w pochodzie kn stolicy Mandżurskiej.

Ze strony japońskiej było wszystko oddawna 
przewidziane: dywizje w pełnym bojowym kom­
plecie, działa szybkostrzelne, a i ta nawet cię­
żkiej konstrukcji przedostały się z łatwością przez 
cieśninę oddzielającą Japonję od półwyspu Lir i- 
tung.

Wybornie zorganizowana łącsność między ar- 
mją lądową a flotą ułatwia operacje luźnąj je­
dnostki taktycznej (dywizji), zabezpieczając jej 
w razie rozwinięcia się większej bitwy dostrr- 
czenie posiłków.

Organizacja armji japońskiej okazała się wy­
bornie pod Tinrenezen, kiedy armja jenerała Ku- 
rokiego przekroczyła rzekę Ja lu ; to samo można 
było sprawdzić w dniu 15-m czerwca pod Wa­
fanku.

W tych dwóch krwawych dniach, Rosjan zgnio­
tła urtylerja japońska, bezporównania wyższa od 
rosyjskiej. Skąd ta różnica? Sumy wydane do­
tychczas ua uzbrojenie Rosji b jły  nadzwyczajne; 
czy one odpowiedziały ceiowi?

Przejdźmy teraz do samej walki; ta sama 
brawura z jednej jak i z drugiej strony; zarówno 
Rosjanie jak i Japończycy żdają się crągtć śmier­
ci. Leez podczas gdy ze stroń] rasy żółtej he- 
kaiomby dają rezultat dodatni w osiągnięcia ae-



te 1 w planach naezeinege wodza — Rjsjaaie 
zaścielają trapami teren, na którym przyjmowa­
nie walki nie było wskazań em, a pod wleceór 
pozostali żywi ociekają w haniebny sposób. W e­
źmy jeszcze rac dwa ostatnie przykłady: Tiuren- 
eien 1 Wafankn, gdyż oue są szczególnie chara­
kterystycznymi dla rozwinięcia tej myśli.
^  Czy jen. Zazoliez a kilkomatysląeami ladei 
1 i  taką artyleiją — jak sam podał — mógł 
spodziewać się, że powstrzyma eałą armję ja ­
pońską? Poeóż zatem narażał się na zupełną 
klęskę tam, gdzie mógł stracić eonajwyżej kilka 
ludzi — i uratować swoje działa? Pod Wafankn 
jenerał Stackelberg podobnie pozwala sobie wdać 
się w walkę a jenerałem Oku, którego armja a 
zwłaszcza artylerja znacznie przewyższa jego siły.

I  w jednym i drugim wypadku trudno pojąć 
motywy, dla których obaj jenerałowie rosyjscy 
nie starali się przerwać walki na czas.

Czyżby to miało pochodzić stąd, że najwyż­
sza komenda rosyjska nie zdając sobie dotych­
czas joszeze dokładnie sprawy ze znaczenia Bił 
przeciwnika, mniemała, iż jedną pięścią zdoła 
powstrzymać całą siłę przeciwną, lub czy też 
raczej dlatego, że tak zwane przerwanie walki, 
rodzaj dobrowolnego cofania się, jest tak trn- 
dnem do wykonania ? W gruncie rzeczy taka ta 
ktyka wymaga wielkiej dyscypliny, oraz zimnej 
krwi i wielkie pytanie, czy w decydującym ma­
newrze przymiot ten okazałoby wojsko rosyjskie, 
które —  według sprawozdań oficjalnych — ja­
koby „z trudnością tylko ulegało rozkazowi co­
fnięcia się.“

Drabne wlademeścl z wajay.
Obłąkani na wojnie. Już telegramy nasze do­

nosiły o eaęstych wypadkach obłędu, przytrafia­
jących się w armji rosyjskiej w ciągu obecnej 
kampanji. W tych dniach przywieziono do Mo­
skwy z dalekiego Wschodu trzynastu oficerów i 
ośmiu żołnierzy, porażonych strasznym szalem, 
wywołanym nadzwyczajnymi trądami i niesły- 
chanem rozdrażnianiem nerwów. Chciano ich za­
trzymać na miejsen, długa bowiem i niewygodna 
podróż na przestrzeni dziesięcin tysięcy kilome­
trów, nie może się przyczynić do polepszenia 
stanu ich zdrowia, lecz nietylko w całej Mandżn- 
rji, ale także i w całej Syberji, nie ma ani je ­
dnego szpitaJa^z^ddaląłes-dl*
  >44ffiirapBezobrazow w Porcie Artura. Wezo-
rajsze depesze nasze doniosły o objęcia naczel­
nego dowództwa nad eskadrą rosyjską, zamknię­
tą  w Porcie Artnra, przez admirała Bezobrazo- 
wa, który dotąd należał do eskadry władywo- 
stoekiej. — Otóż korespondent wEćho de ParU* 
otrzymuje, że wiedział o tern już piętnaście dni 
tema, ale milezał, proszony był bowiem przez 
sztab jeneralny marynarki, o niewyjawlante ta­
jemnicy przed czasem. Bezobrazow znajdować 
się miał na pokładzie kontrtorpedowea .Poru- 
czaik-Burjakow* w czasie jego ostatniej wyprą-

£  dala 5 sierpptą_______________

I l9 u g h  C onw ay.

W OBJĘCIACH NOCY.
Przekład z angielskiego H. S.

29 (Ciąg dalszy).

Jeżeli obndzi się w niej ciekawość, powiedzą, 
że bliski krewny, który wyjechał ca granicę, 
umieścił ją pod opieką Pryseyli. Jeżeli nie po­
wrócą wspomnienia ostatnich miesięcy, pozostawi 
ją  w nieświadomości, że jest mężatką.

Pryscyla będzie pisać do mnie do Paryża, 
Bordeanx i innych miast, w których myślę się 
zatrzymać. Po tyeh rozporządzeniach nie pozo­
stawało nie do zrobienia.

Nic, oprócz jednej rzeczy: Jutro rano wyjeż­
dżam; paszport podpisany, walizka zapakowana, 
wszystko gotowe.

Chcę widzieć ją  przez ehwilę, być może po 
raz ostatni.

Uprzedzony, że Panlina śpi, wchodzę cicho 
na schody, a potem do jej pokoju. Stojąc przy 
łóżko, napawam oczy i serce jej widokiem.

Gilowa jej spoezywa na poduszce, regularny 
oddech pierś wznosi.

Wydaje mi się piękna jak anioł; przysięgam, 
patrząc na nią, nic wątpić nigdy o jej niewin­
ności.

A jednak wyjeżdżam w świat I
W Paryżu mówią, że żądanie moje jest bez­

przykładne, że są wielkie przeszkody, lecz, że 
mój interes jest prywatnej natory, bez żadnego 
charakteru politycznego, a listy polecające po­
siadaj a podpis wpływowy, być może więc, że te 
przeszkody nie będą nieprzezwyciężone.

Pytają, kto jest tym więźniem
To jest Włoch, anarchista. Nie jestem tak 

głupi, ażeby wierzyć, iż został uwięziony pod 
nazwiskiem, pod którem go znałem.

Rzeczywiście, żaden więzień nazywający się

wy s Liitia do fo rta  Artura, w chwili właśnie, 
gdy krążowniki władywostoekle, pod dowództwem 
kontradmirała Jesseaa, zbliżały się ku fi>tylli 
admirała Togo. ,Porneznik Burjakow*, zasko­
czony nagle mgłą, natknął się na eskadrę nie­
przyjacielską, która go zatopiła, zabrawszy mu 
wprzódy a pokłada całą jego osadę. Traem tyl­
ko z niej marynarzom ndało się rzucić do mo­
rza i dopłynąć do jednego z torpedowców rosyj­
skich, który wrócił do Porta Artura. — Międsy 
nimi był podobno i Besobrazow, w którym Ro­
sjanie pokładają teras wielkie nadzieje, przeko 
nani, że wrac z całą flotą zdoła się prsebić przez 
eskadrę admirała Togo 1 połąesyć z krążowni­
kami admirała Skrydłowa. Całe to opowiadanie 
wydaje się nteprawdopodobnem, zapisujemy je 
jednak dla ścisłości dziennikarskiej.

________________ . G Ł O S  N A R O D U *

Brak pracy, w Królestwie.
Skutki wojny.

Warszawski korespondent Now. Wrem. po­
święca ostatnią korespondencję swą doniosłej 
sprawie obecnego przesilenia przemysłowego w 
Królestwie Polskiem i spowodowanego niem bra­
ku praey.

Autor stwierdza, że mimo przesilenia, więk­
szość fabryk stara się nie przerywać robót, po­
przestając na razie na zmniejszenia liczby go­
dzin pracy. Zmniejszenie to wynosi od jednej 
godziny do połowy dnia, są jednak fabryki, w 
których praca trwa tylko 3 razy tygodniowo. 
Nawet słynne fabryki żyrardowskie zmniejszyły 
produkcję w 3 oddziałach.

W Warszawie i gnb. warszawsktej zawiesiło 
dotąd pracę 11 fabryk; największa z nich, fa­
bryka firanek i koronek Feineklnda, zatrudniała 
900 robotników, garbarnia H trna 160, fabryka 
maszyn Repbana 140. Trzy fabryki zmniejszyły 
liezbę robotników, z tych największa, przędsal- 
nia wełny Brieks 1 Ska, dająca zatrudnienie 2000 
robotnikom, uwolniła 500.

Najdotkliwiej jednak odcznli przesilenie rze­
mieślnicy warszawscy, wyrabiający t. z w. arii- 
clu de Varso»ie; z powodu braku zamówień wie­
lu z nich zwinąć musiało warsztaty, tak, że 9000 
robotników, przeważnie żydów, pozostało bez 
pracy.

Silniej autżeli w Warszawie, odbiło się prze­
silenie w gubernjl piotrkowskiej, głównie w Ła­
dzi, choć i tn fabrykanci starają się usilnie nie 
zamykać swych przedsiębiorstw.

Jnż w maju w gubernjl piotrkowskiej zmniej­
szono liezbę godzin pracy w 200 fabrykach z 
60.000 robotników. Skrócenie to wynosi 20—80 
proc , w niektórych jednak dochodzi nawet do 
50 proc. Drobne warsztaty rzemieślnicze poza 
wieszały czynności i porozpnscezały robotników ;

Ceneri, nie został skazany. Lecz to nie nie zna­
czy. Policja odkryje go napewno.

Paszport upoważnia mnie do podróżowania po 
eałej kuli ziemskiej. Lecz gdzie się udać? Zapy- 
tełem o to jednego z szefów policji. Dałem ma 
rysopis Ceneri’ego i przypuszczalną datę jego 
proeesn. Tożsamość Ceneri’ego została prędko 
sprawdzona; dano mi jego nazwisko prawdziwe; 
było ono jednem z najbardziej znanych.

Nie widzę potrzeby odkrywać tego nazwiska 
publiczności. Wielu lndri w Earopie wierzy w 
oezinteresowny charakter i szlachetne intencje 
tego skazańca; są tacy, co opłakują go jak mę­
czennika. Dlaczego m&m zasmucać jego stronni­
ków, odkrywając ciemne tajemnice jego żyala 
prywatnego? Niech pozostanie dla sprawy, która 
mnie obchodzi, doktorem Ceneri do końea tego 
opowiadania.'

W kilka tygodni potem, kiedy pojeehałem 
widzieć się z nim w Szwajtaiji, zaaresztowano 
go w jednym z miast franeaskieh jako należą­
cego do groźnego spiska anarchistów. Ceneri był 
najbardziej skompromitowany ze wszystkich spi­
skowców, został przeto uwięziony, a po kilku­
nasto miesiącach wysłany na odległą wyspę, na 
której zdrajcy odsiadywali kary.

Przed wyjazdem z Paryża odebrałem list od 
Pryseyli.

Z listu tego dowiedziałem się, że Panlina 
teraz zdrowsza, lecz, że mówiła niewyr&źoie o 
strasznej zbrodni; powtarzała, że prędzej czy 
później sprawiedliwość się stanie, gdyż ktoś nie­
znajomy, czuwał nad tem dzień 1 noc; ona to 
wiedziała I

n.
Piekł* na złami.

W połowie Ute opuściłem Paryż; upały były 
obezwładniające. Nie będę opisywał podróży aż 
do wyspy skalisty. Po wielu tradazh, burzach 
i ciszach morskich, stanąłem w końcu u celu ■- 
pragnloeego.

Potrzeb* wał cm duża stełoźtl, perswazji, a

liczba ładzi, pozuawionych pracy, dochodzi T  
gubłjrnjl piotrkowskiej do kilku tysięcy.

Prezydent miasta, eheąc przyjść w pomoc 
pozbawionym praey, zaprojektował rozmaite ro­
boty miejskie, na co z funduszów miejskich wy­
znaczono 270.000 rubli. Korespondent wyraża 
jednak wątpliwość, czy rzemieślnik, wyrabiąjąey 
przez całe swe życie kapelusze, rękawiczki, kwia­
ty, nada się do tyeh robót

Wobec brakn w kraju polskim lnstytncyj 
ziemskich i społecznych zarządów miejskich — 
kończy korespondent — wszystkie kłopoty w ta ­
kich wypadkach spadają wyłącznie na admini­
strację miejscową, lecz siły jej i środki w tej 
sferze są bardzo ograniczone. Na pytanie, eo po­
stanowiono zrobić, jakie środki są projektowane, 
nikt nie mógł nam odpowiedzieć nie stanowcze­
go. A tymczasem czas bieży 1 potrzeby wsra- 
stają. Opróci gnbernjl warszawskiej i piotrkow­
skiej bezrobocie w przemyśle fabrycznym i rze­
mieślniczy* przybrało dość wielkie rozmiary i 
w gubernjl kaliskiej.

  K r  p i f

Po r a i u  stosunków ty p lo is ty o f i
O godzinie 10 minnt 45 wieczorem w sobetę 

nuncjusz papieski ks. Lorenaelll wraz z sekreta­
rzem opuścili Paryż z dworca Łjońskiego.

Olbrzymi to dworzec z frontem, zwróconym 
na bulwar Diderota. Leży na prawym brzegu 
Sekwany, podczas gdy na lewym brzegu niemal 
naprzeciwko znajduje się dworzec kolejowy Or­
leański. Na dworen Ljońskim zwłasseza, panuje 
ruch ogromny przed odejściem kilka pociągów 
pośpiesznych wieczornych. Nunejnsc ks. Lorenzalll 
1 jego sekretarz przybyli na kwadrans przed 
odejściem poeiągu; ich czarne, skromne sntanny 
bez wszelkich odznak nie zwracały niczyjej uwa­
gi , tylko naczelnik stacji wiedział, kogo pociąg 
pośpieszny zabierze, gdyż kazał zarezerwować 
przedział I-szej klasy w wagonie, idącym prosto 
do Rsymn.

Sekretarz, ucałowawszy rękę nuncjusza, po­
został na peronie. W wagonie na wprost nun- 
cjusza dla jego osobistego bezpieczeństwa nsade- 
wlł się słnżący. Prócz tego imieniem gabtneta 
edprowadził nuncjusza aż do granicy francuskiej 
urzędnik spraw zagranicznych.

Paryski dziennik urzędowy Journal Cffaid 
w niedzielę ogłosił dekret mlnisterjalny, mocą 
którego odebrano biskupowi w Dijon, księdza Le 
Nordcz pensję za nieposłuszeństwo wobec władzy 
świeekiej. Biskup ks. Le Nordez — wbrew na­
kazowi rządu — udał się do Rsymn na podstawie 
wezwania Papieża Piusa X.

Równocześnie rząd francuski zamknął scmlna- 
ijnm duehowne w Dijon. Klerycy ostatniego 
kursu mieli otrzymać święcenia kapłańskie. — 
Oświadczyli przecież zbiorowo, że nie pozwolą

przedewszystkiem złota, dla otrzymania pozwo­
lenia przestąpienia progu drzwi obsiernego bu­
dynku kwadratowego o wyglądzie ponurym. —
Z wielką niesfuośelą zostałem zaprowadzony 
przed oblicze kapitana.

Był to młody i piękny ofiser, który rzucił 
mi zrazu spojrzenie gniewne, widocznie za to, 
że ma tak natrętnie przeszkodziłem. Letz skore 
spojrzał na list polecający od rządu francuskie­
go, zmienił się odraza i potem, paląc z aim 
razem papierosy, wyje śniłem mu to, esego pra­
gnąłem.

— Rozmowy na osobności z jednym z moich 
więźniów? Ten list poleca mi spełnić pana żą­
danie; lecz któryż to le  skazanych?

Powiedziałem prawdziwe nazwisko więźute. 
Pokręcił głową.

— Większa część nazwisk więźniów politycz­
nych, to sa naiwiska przybrane. Gdy oddają ml 
więźniów, ponumerowanych, nie są oni już dla ) 
mule ezern Innem, tylko numerami 1 nie zajmuję
się czy i jak się nazywają.

Powiedziałem nazwisko Ceneri.
Potrząsnął znów głową przecząco:
— Zuasz go pan z widzenia?
— T. k.
— W takim razie najlrplej, jak mi go paa 

sam wskażesz. Zapal pan drugiego papierosa, 
będzie pana potrzebny — dodał anaeząeo.

Wskazał mi drogę i niebawem znaleźliśmy 
się p zed drzwiami grubo okntemi.

Dozorca obrócił wielki klucz w zamka i drzwi 
się otworzyły

— PrOBzę pana za mną — rzekł oficer, »a- 
eiągająe się papierosem.

— Zrobiłem jak żądał, leez na progn o ma­
ło nie zemdlałem. Straszna weń bnehnęła praca 
te drzwi otwarte; zdawało się, że wszystkie nie­
czystości całego świata gaiły w tej jaskini roz­
paczy.

Przezwyciężyłem watręt i poszedłem za moim 
przewodnikiem w siewną głąb więzienia.

(Oi« totem ■■***)•
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tf ; wyświęcić i rzez biskupa ks. Łc Nordeza, 
Jeżeli Unżb nie oczyści się w Rzymie z zanu- 
ttw  b o  stawianych. Riąd widii w tom postą­
pieniu- opór kleryków przeciwko władzy, gdyJ 
sianiem Combesa biskup jest takim samym urzę­
dnikiem rzeczypospolltej, jak prefekt albo pobor­
ca podatków.

Papież, jak oblega pogłoska znel klątwę na 
biskupa a Laral, księdza Geay’a, ponieważ ten- 
te  nie usłueli&f wezwania SuTiiey Apostolskiej 1 
alei pośpieszył do Rzymu aelem odparcia ezynlo* 
ayeh mn zarzutów. Combes jest niezmiernie za­
dowolonym, że się znalazł ehoó jeden biskup-re- 
aegai Chee on go postawić na czole kościoła 
narodowego francuskiego, a za pomocnika dodać 
mn księdza-renegata, Charbonneta, któiy zajadle 
prowadzi agitację bezwyznaniową.

Lecz wszystkie te plany prezesa ministrów 
napotykają na jawny już opór ministra spraw 
zagranicznych, Deleaseego. Piastuje on ten urząd 
i  górą lat sześć, ma dużo doświadczenia i wcale 
nie chce puszczać się na awantury, jakie wywo­
łuje Combes; woli się nsunać, by nie brać współ­
odpowiedzialności za głupstwa CombeBa. Dzisiet 
Ozy gabinet się rozleci. Combes ntworzy nowy 
gabinet, leez długo nie będzie gospodarzył. Fran­
cuzi są narodem spokojnym, br spokój umożli­
wia pracę, a praca pozwala zacszetędzać susy 
aa czarną godzinę. Niech renta franeuska spa- 
te ie  w kursie, a Francuzi przepędzą, gdzie pieprz 
rośnie, bezwyznaniowego fanatyka.

Stolica Apostolska zada cios groźny polityce 
zagranicznej Francji, bo odbierze jej protektorat 
jj*ii katolikami, mieszkającymi na Wschodzie. 
Nawet dziennik ministeijalny Temps pr-yznaje, 
te  będzie to ogromna strata dla Francji.

Słowem, kto nie jeBt zacietrzewionym fana­
tykiem wolnomularskim, albo wrogiem ehrze- 
sejafistwa, ten widzi, że Combes popełnił szalo­
ny błąd, głnpstwo straszne, zrywająe stosunki 
• Watykanem. Bismarck był potężniejszym niż 
Gombes, a przecież musiał się upokorzyć po 10 
latach walki.

I  pnesitóci w U e j  „ rad jta ta j"  panj

m.
Przyjmując tekę ministra od dawnego wroga 

swego, Blstieza, — Pasiez 1 jego przyjaciele o- 
czywiśele nie mogli liczyć nn systematyczne prze­
prowadzenie ogłoszonego w Kragtyewcu programu. 
Dawne ustępstwa poczynione im prcez regeneję 
(przeznaczenie do służby państwowej członków 
radykalnej partji, udzielenie zapomóg pokrzyw­
dzonym w czasie uśmierzenia zajcearskiego ban­
tu), nie okupiły wymuszonego kompromisu ra­
dykałów (np. w trak'»cie handlowym z Austro- 
Węgrami, w wygnania królowej Nrtalji itp.).

W leeie 1892 r. umarł jeden z regentów (je- 
le ra ł Protiez) i w myśl konstytucji skupezyna 
natychmiast powinna była wybrać następeę. Ja ­
ko kandydat zgłosił się oczy "iście Pasiez, lecz 
Bisttaz, nie życząe sobie takiego koleżeństwa, 
użył przymusowych środków i skupezynę rozwią-

Wielki król Patacake.
4 (Ui%g dalszy).

Kanclerz przybywa z raportem.
Zręczni lokaje przyodziali króla we wspania­

łą  ii się kalifa Harun-al-Baazyda i Jego królew­
ska Mo«ć zadwonił na kanclerza państwa, który 
sjawił się natychmiast, ukłonił się bez unlżono- 
iel 1 łagodnie zaczął głaskać rękę, podaną mn 
przez króla.
- — Proszę, niech ksląto siada — rzekł Pata-
eake, — jak się pan ma? 1 jrkle są najświeższe 
polityezne nowiny?

Kanclerz był to tęgi, rozrosły mężczyzna, o 
twardych ale zgrabnych rachaeh. Wąs koloru 
soli z pieprzem, nastroszony na wzór królewskie­
go, nadawał jego szerokiemu marsowemu obliczu 
wyraz, niemal komiczny. Z błyszczących przy­
mrużonych oczu wyglądała bystra, ruchliwa in­
teligencja.

— Wasza królewska mości, wrzystko jest w 
najlepszym porządku — zaczął kanclerz — w Eu­
ropie pokój 1 do:ąd nawet na konferencji w Ha­
dze nie b y \ najmniejszego starcia. Pochodzi to 
sspewne stąd, że wszystkie rządy wysłały tam 
oględnie samych reumatycznych i wogóle dość 
Mhorowanyeh starców. Czcigodni staruszkowie 
■I usposobieni pokojowo, a r drugiej strony nie 
brak 1 w Hadze wesołych lokali, w któryeh mo­
żna się zaopatrzyć w potreebną ilość dobrego 

bumom.
Kanclerz miał zwyezaj wtrącania żartów do 

tejpowutnlejszych rozmów. Nie podobało się to 
brójowi, który wolał raczej w najprostszych rze­
szach wynajdywać stronę uroczystą.

— Z pomocą boską wszystko zatem jest aa

sano w sierpniu 1892. Nowe wybory (w lutym 
18t1 r ) nie dały partji Bisticza (liberalnej) t  ię* 
kscc > i1, jakkolwiek nowo mianowane ministerjnm 
Rlbaraec usiłowało wszelkimi środkami tę wię­
kszość uzyskać. — Mimo niepowodzenia llberali 
ogłosili się jako więkbzoćć i zamierzali wybrać 
trzeciego namiestnika. Prasa liberalna tryumfo­
wała*).

*  *♦
Oryginalny tryumf mniejszości, która uzurpo­

wała prawa większośel, nie trwał zbyt długo.
W nocy z 1 na 2 kwietaia 1903. król Ale­

ksander postanowił ogłosić się samodzielnym 
władcą (16 miesięcy wcześniej, niźłi wymagała 
konstytucja), po aresztowaniu przy pomocy od­
danych mu adjntsntów i szkoły junkierską, re­
jentów i ministrów, którzy przybyli do konaku 
na proszoną wieczerzę*). Tejże nocy opnbllko- 
no ukaz o rozwiązaniu skupczyny, o utworzeniu 
nowego ministerjnm i o przeprowadzeniu nowych 
wyborów. Wydano także proklamację do narodu 
w następującej osnowie:

„Serbowie! Kiedy tylko żywotne interesy na­
rodu domagały się zadość uczynienia, mol przod­
kowie, Obrenowlcze, zawsze starali się godnie 
słnżyć narodowi serbskiemu i serbskiej idei pań­
stwowej. Wychowany w tej tradycji, wierny du­
chowi narodowemu, nanczony cenić słnżbę serb­
skiej idei państwowej po nad wszystko, jh wi- 
nlenem teraz naśladować przykład moieh przod­
ków. W chwili obecnej byłby pożądanym roz­
wój życia narodowego w duchu pokojn pod 
ochroną konstytucji, którą dał krajowi mój Naj- 
aśniejssy Ojciec zgodnie z wolą norodn. Ku 

wielkiemu ubolewaniu konstytucja, jako i oby­
watelskie prawa moieh ukochanych Serbów były 
w ostatnich czasach w tak wielklem niebecpie-

*) Jeden z głównych organów ministerstwa, „Stara 
Srbja“ w Niszu tak pisał z powoda ostateczne? posie­
dź® iii skupczyny w dnia £5 marca 1898 r..

, Alkohol do tego stopnia odorz] ł radykałów (którzy 
przybyli na posiedzenie wprost z karczmy, pcdcistt gdy­
śmy przyszli z terkwi), te sami z k>d% pobiliby się, gdy­
by r tej chwili nie otworzyły się drzwi sknpozyny i nie 
weszli dumni synowie serbskioh liberałów, których Dnch 
Boty utrzymuje w nadziei, 4 o wstępuję do wnętrza naj­
świętszej świątyni serbskiej, do »hran<a wolności i zba­
wienia Serbji. — I z początku byli wielce ździwieni, ądy 
ujrzeli krwawe oczy radykalnyol upiorów. Lecz to ich 
idziwinnie trwało krótko, albowiem byli śj iauomi, że 
Duch Święty jest mocniejszy od Baćhusa... (Badykali opn- 
śeili skupcaynę w chwili zjawieniu się liberałów). Wyszli 
grabarze narodowi. I ezy mogło jyc inaczej ? Ooyz mogli 
oni patrzeć w oczy serbskich liberalnych bohaterów, ja­
snych gwiazd na serbskim horyzoncie ? I niech nie łud*q 
się ci przeklęci synowie narodn, że unikną zasłużonej ka­
ry!... Uciekajcie do Lmeryki, lecz i a i1 odnajdzie was 
Bóg serbski !.. — Sala sLap czyny j_ siaia nową, boską 
światłością, aibcwiem zebrali się u 'ej razem wszysey 
wybraj y Boży, kwiat pacrjotów st/bskich... Niema mocy na 
całym świecie, któraby mogła odwieść ich z drogi zba­
wieni- ojczyzny, zbawienia i szczęścia Serbji i serbstwa! 
Bezolunjasknpczyny zg odnie z wnioskiem ministra Bib ar a- 
ca brzmiała. Narolowi liberalni przedstawiciele mocno 
postanowili na drodze zbawienia i t izezęśliwienia ojczy­
zny, w obronie Konstytucji narodowej, wytrwać aż do o- 
statuiej godziny, poświęcić swoje głowy i życie za króla 
swojego i ojczyznę swoją“.

*) Aresztowanie miało przebieg ironiczny: mianowicie 
"dbyło się w chwili podania na stół „ryby“ (poissou 
d’0drie) i wyrażenia wdzięczności za trądy, poniesione 
na pożytek ojczyzny.

najlepszej drodze — rzekł Patacake. — Ale po­
wiedz mi pan, ezy Okeiti nja zajmuje jeszcze w 
koncercie europejskim to miejsee, któi« jej się 
należy, to jest pierwsze.

— Wasza królewska mośei, od wezorajszego 
rana państwo nie na powadzi- nie straciło. Nie 
przestaliśmy kierować Światową polityką. A po­
tem wedle wszelkiego prawdopodobieństwa dłu­
go jeszeie będzie tak, jak jest. Z światową po­
lityką n a  się rzocz tak sou >, jak z wszystklemi 
pięknemi ansir .kejami. Wykonywa ona swe rn- 
ehy w próżni, gdzie nie zbytnio do niej się nie 
zbliży. Wiele monarehji 1 republik żyje również 
w tern przekonaniu, że klernją koncertem euro- 
pejsko-umerykańskim. Jednocześnie oddają się 
złudzeniu, że bez konkurencji prowadzą historję 
świata. Ich to bawi, a nam nie nie szkodzi. 
Wszysey wierzą, że ieh marzenia jo t urzeczy­
wistniono i dlatego nie przedsiębiorą nie, by te 
marzenia urzeczywistnić. Jest to bardzo korzy­
stne, że każde państwo żyw1 swoją chimerę, bo 
to mu nie pozwala brać poważnie chimery swo- 
go sąsiada.

Takie sceptyczne mowy nie podobały się mo­
cno królowi. Przez chwilę miał wrażenie, że 
kanclerz tylko żartował. Ale natychmiast powie­
dział sobie, że niepodobieństwem jest, by na 
świeeie znalazł się ktoś — choćby to był i kan­
clerz — eoby ośmielił się myśl! królewskie o- 
śmlesLać.

Zresstą kanclerz przez ezae swojej karjery 
dał tyle dowodów rozumu 1 wierności, że Pata­
eake rad nie rad znosił jego sarkazm i seepty- 
•yzm.

Nie wiediąe nawet o tern, król ulegał wpły­
wowi togo brutalnego 1 rafinowanego cało wieka, 
który był złośliwym, a przecież głęboko powa-

ezeńztwie, powaga zaś reprezentacji narodowej 
była tak silnie poniżona, że ja  nie mogę wahać 
się, nie mogę pozwolić, iżby dłużej trwał obe­
cny stan rzeczy Serbowie! Z dniem dzisiejszym 
ja biorę władzę krćlewską w swoje ręce, z dniem 
dzisiejszym konstytucja zyskuje swoje znaczenie 
1 pełność sił. Ufając szczęśliwej gwleźdrle Obre- 
nowlcców, będę rządził krajem moim ngodnle z 
konstytucją i prawem. Wszystkich was wzywam 
służyć m! wiernie i oddanie. Prosiąe o błogo­
sławieństwo Boż* dla mojego ukochanego naro­
dn i prosząc Boga o wspomożenie mnie na ka­
żdym kroku, kończę proklamację moją do naro­
dn okrzykiem: Nieeh żyje naród serbski !*

Białogród, 1 kwietnia 1893 r.

W j s t a  p ra ijs tfl trąiowega w M jfa ic ie l.
(Od naszego sprawozdawcy.)

Przemysł żelasny reprezentują głównie dwie 
szkoły: kowalska w Snłkowieach i ślusarska 
w Świątnikach, obie wystąpiły wcale poważnie 
i zajmują swymi wyrobami uwagę zwiedzających.
0  iie kowalstwo reprezentuj? produkcje ao co­
dziennego realnego nżytkn, tc w ślusarstwie wi­
doczna jest pewna chęć artystycznego wykończe­
nia, zarówno w proje«tat h rysunkowych, jak już 
w gotowych przedmiotach.

Wyroby ze szkła i gliny reprezentują majo- 
litl z fabryki J. Patkowskiego w Kołomyi, J . 
Niedźwieekiego w Dębnikach, wreszcie hnta 
szklana w Żółkwi, cegły i dachówki Kleberta z 
Myślenie.

Przechodzimy do działu tkackiego. Tutaj z 
licznymi okazami tkanin lnianych występuje fir­
ma Michała Mięsowiezt. ■ Korczyna. Dalej mile 
wpadają w oko wyroby wełniane J. Cieślaka z 
Tyńca, kilimki p. Mandlowoj i Tarnopola, Bara­
niaka z Csortkowa; makaty p. A. Adamskiej i 
J.Dąbrowskiego z Lubienia, dr Pruchnickiego z Ko­
sowa. Hafty przedewszystklem reprezentnje naj­
okazalej szkoła haftów i związek hafciarek w 
M*kowie. Znane wyroby tej szkoły, objawiają 
coraz większą różnolltość motywów w stylu 
swojskim, a postęp w teehnieznem wykonania 
widoczny jest w k« tdej nowej ekspozycji.

Przy tej sposobności wspomnieć warto, że 
Związek hafciarek potrzebuje ustawicznej opieki 
społeczeństwa, aby rozszerzyć zbyt produkcji. — 
Zakład udał się jnż z prośbą o pomoc finansową 
do Wydziału krajowego i spodziewać się naieży, 
że nie dozna odmowy

ŚMerne gobeliny wystawiła pani Muyerberg
1 Kraków*, a bardzo artystyczne hsny kościelne 
p. Beizenstoinowa z Krakowa i p. Lnbieńsku ze 
Stryszowa. Styl zakopiański w zatosowanlu do 
haftin, reprezentują bogate wyroby p. Sanajdro- 
wleza z Krakowa. Firma ts wystąpiła z wieloma 
okazami swoich peleryn 1 serdaków zakopiań­
skich. Są to wyroby piękne i wykwintne, to też 
poknp na nie iest wcale znaczny.

„Pomoc przemysłowa kobiet* we Lwowie, 
popisuje się guziczkami, zaś „Pomoc przemysło­
wa* z Brzeżan krawatkami w różnych kształtach 
i kolorach.

żnym. W niejednej jnż okelicznośei król eznł się 
małym wobee niego.

Miłośnik wielu 1 wielkich słów, larozrmioły. 
dbąjąey o zewnętrzne drobnostki, zanadto wy­
niosły, by stać za kulisami, przyzwyczaił się Pa­
taeake spostrzegać tylko pozory 1 powierzchnię 
rzeczy. Nąjbanalnlejsze prawdy wdzierały się do­
piero wtedy do jego świadomości, gdy przybra­
ły bar?*y legenda me. — Siriat widział zawsze 
przez jakieś srk.Wka; wszystko sprowadzał do 
wymysłów swej fantazji, to też sceptycyzm uwa­
żał za najwstrętniejszą ze wszystkich słabości.

Patacake przerwał światowopolityezne warja- 
eje kanclerza, stawiając pytanie, które wydało 
mn się dostatecznie jasnem i reałistyeznem.

— Czy masz pan wiadomości z moieh kolo- 
nji ?

— Wszystko idzie juk najlepiej, waswu kró­
lewska mośei odrzekł kanclerz. — To pra­
wda, że nie eksportujemy jeszcze kaueznkn, ko­
ści słoniowej, wogóle żadnego z tych produktów, 
które król Leopold z środkowej Afryki wywozi, 
ale mieliśmy przyjemność importowania kilka 
sitek nowyfh urzędników. Nie posiadamy jesz­
cze kolonistów, ale nasi prawowierni młsjonarzo 
robią postępy i właśnie nawrócili na prawdziwą 
wiarę mnóstwo noworodków, zaknpiwszy ich po- 
prostn. Z ostatnich wiadomości wynika, że mu­
siano rozstrzelać pięć tysięcy tubylców, gdyż n- 
poresywie chcieli trwać w swej grzesznej cie­
mnocie. Popadali oni ■ błędu w błąd do togo 
stopnia, że przypnszczali, iż wolność to snaazy 
być wolnym. Żyli spokojnie w tym obłędzie. — 
Mimo napomlnań pastorów 1 żołnierzy, tszymali 
się tych przestarzałych idei. Zyll z plonów pól 
swoich i z polowania. Ofiąjalnie uprawiali poli­
gamię, a przecież prawo poligamji w tej* formie
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Wyroby kapelnazniezs wyst; wił Fr. Gorączki 

z Dolnej W di, a nadewssystko „Towarzystwo ka- 
pelnsEr^ków*, pod kierunkiem instruktora p. A- 
dama Mikiewieza. Są tu obok wyśmienitych oka­
zów kapeluszy męskich i dziecinnych, takie i;a- 
pelusmb chłopskie, etnograficznie zastosowano do 
okolic w krąju.

Ciekawe jest, że obok gotowych okazów znaj­
duje się tu również materjał suicwy w stopnio­
wym rozwoju produkcji, jak dotąd wykonany rę­
cznie.

Związek handlowy krawców w Krakowie 
przedstawia krawiectwo prawie bez konku­
rencji.

Zapałki krajowe wystawione są przei fabry­
ki w Stryju, Bolechowie i w Sk^em. Papiery 
listowe, fiima Niemojewskiego we Lwowie. Tu­
tki do papierosów ,Promiefi“ we Lwowie, a fir­
ma J. F. Fischer w Krakowie wystawiła albu­
my, widoki i materjały pisemne.

Obfity materjał powroiniczy reprezentuje To­
warzystwo powrożnieze z Radymna. Wreszcie 
wystawców zamyka kilka drobniejszych produ 
centów, jak: Piotr Łapa z Jawornika, który tru ­
dni się wyrobem szczotek bez pomocy maszyn. 
J . Piasieeznik, białoskórnik w Stryja. P. W. Ba- 
tryna, siodlarz i rymarz w Krakowie, wystawił 
8lodi_, uprzęże, oraz skórzane walizy podróżne.
(■MBMniaiieMnnwMiinuzwmHMrMbMMiiMNMŻiMo jganawmiiłi,' ">1111*1 w*

Od Administracji.
! !  Gzas odnowie przedpłato! !

która wynosi:
W KRAKOWIE:

Miesięcznie . . .  2 kor. 
kwartalnie . . . 6 „ 
rocznie . . . .  24 „ 

Za odnoszenie o 40 h. drożej.
NA PROWINCJI:

Miesięcznie . . 2 k. 70 h.
kwartalnie . . 8 k.
rocznie . . . 32 k.

Pp. Prenum eratorów  w yjeżdżających na 
w ieś lub do kąpiel, upraszam y o  n ad esła ­
nie 40 hal. z a  k a ż d ą  z m i a n ę  a d r e s u .

K R O N IK A ."”
kW H iny, kośaMzy. Dsii piątek NlfP. "'niw u ej i 

Oswald* króla; w sobotą Przemienienie Pańskie i Sjksta 
II papieża.

Kalendarzyk astrsnswłazay. Wschód słońca rozpoczął się 
dzid o gniz. 4 minut 17, zacnej przypada o gnu.. 7 mi­
nut 15, długość dnia godzin 14 miano 68.

iy lk e  n  C 9 u - I

P o itr  w Bogucicach kflło Wieliczki wybnehł 
w środę popołudnia o godzinie 5-tej. Ofiarą płomieni 
padło 8 nagród włościańskim z całą krescencją i do • 
bytkiera domowym. Pożar byłby nią aiechybaie roz­
szerzył ma całą wieś, zabniowaią oardzo gęsto, — 
gdyby nie szybka pomoc wielickiej ochotniczej straty 
ogniowej, pod kierownictwem zwłużosego na tern polu

wmmammzawww
żadną miarą nie zŁ„ai. — Teraz zatem musieli 
przyjść do rozumu.

Beszta miejscowej ludności w naszych kolo- 
njaeh skorzystała z ostrzeżenia. Uciekali zagra­
nicę i to tak szybko, że nasza kawalerja nie po­
trafiła ich dogonić. Dzisiaj w kolonjach jest już 
zupełny spokój. Misjonarze poświęcą się wycho­
wywaniu noworodków, których zakupili. Z tych 
przynajmniej nie wyrosną buntownicy. Sądy ma- 
liały wprawdzie szasać kilku oficerów, kilku u- 
Tsędoików, . nawet jednego misjonarza. Ci ko­
loniści w zbytniej gorliwości, chcąc się przeko­
nać o powodach opornego dnchu dziki- Ł; doko­
nali sekcji na kilka żywych Marzyr .eh i ostrzem 
pala próbowali wszczepić innym pojęcia racjo­
nalne. Te przekroczenia ustawy o wiwisekcji u- 
karano ośmiodnlowem więzieniem, ale sądziłem, 
że postąpię po myśli W. Król. Mości, nłaaka-
* iając wlnnyeh, gdyż zbłądzili oni tylkó ze zby­
tku gorliwości. Kazałam też ich imiona wcią­
gnąć na listę awansów. Izby przyjęły zrerstą 
kredyt, którego żądałem, będziemy więc mogli 
saludaić na nowo nasze kolonje posyłając tam 
kilk" tysięcy urzędników, żołnierzy i pastorów.

Pataeake słucnał wywodów ministra u ważcie 
i a wieifciem zadowoleniem. Nie poznał się na 
csłej iro?)ji; gatety drukowane dla jego użytku 
omieszkały mu bowiem wyjaśnić, że k&aclerz był 
stanowczym przeciwnikiem polityki kolonjainej.

(Ciąg dalszy nastąpi).

zzoselaika dia Miosyńskiego, wienoiiego aptekuza i 
bkimiitisa. J. S.

Gimnazjum rettat w  Zakopanem. Zarząd To- 
wanyatwa prywatnego gimnazjom realnego w Zako­
panem rozpisuje konkurs na posadę kwalifikowanego 
naumyoielia do sokół średni eh dla nauki matematyki 
missej i naok przyrodniczymi ewcui alsie, dyrektora 

ikialu. Do tej ponady, prowizorycaaie nadać się ma- 
jąoej, przywiązana jest piaea i dodatki jak w szko­
łach średnich rządowych Pożądane osobiate przed­
stawienie się kandydata w celu bliższego porszumie- 
aia. Podania z dowodami rwalifikacji przyjmuje za­
rząd Towarzystwa w Zakopaaem, Hotel Turystów do 
10-go sierpnia b. r.

Zakopano (Tel.) Delegatem gośei do klimatyki 
wybrany został dr Tomasz Janiszewski.

Groby Polaków aa Madagaskarze. Namiestni­
ctwo lwowskie wydało okólnik do wsiystkloh staro­
stów oraz prezydentów m. Lwowa i Krakowa zawia­
damiając, jż według f'bw*enesteaia zaiządu miejskie­
go w Tauiatawe na Msdagask«»* z 30 atyu. b. r. 
tamtejszy stary emeatarz zostaaie niebawem zamknię­
ty. Bodzinom, któreby ohoktry eknnamowaó s włoki 
swoich itrewnych, ułożone na tym cmeaktrzu, wyzna­
cza się na ten eel 8 miesięczny termin, począwzzy 
od 1-go marca b. r. Właściciele parcel cmentarnych 
mogą otrzymać na z owym cmentarza mlejios równe 
co do powierzchni tym, które posiadały na starym 
cmentarze, a przeniesienie zwłok odbędzie się na kosat 
gminy.

Celom korzystania z tego poswolemu. winni wła- 
śoioiele parcel cmentarnych, lub i eh zastępcy, przed­
łożyć bumistnowi raiazta Tamatawe dowody, wyka 
żujące ich prawa. — Po upływie 8 miesięcy zostaną 
mieekshumowane resztki zwłok przeniesione do domn 
zbudowanego ua ten cel aa nowym cmentarzu. Nie 
reklamowane nagrobki, jakofeż wszelkie inne pamią­
tki z grobów zostaną ze starego cmentarza unuaięte 
i przez przeoiąg jednego roku do dyspozycji rodzin 
zachowane. Po upływie ieg« czasu będą zniszczone. 
Doniesienie to o tyle nas obchodzi, że, jak wiado­
mo, legjony polskie były także na h adawaskain zaś 
na wppomnianym omemtanu spoczywają zwłoki nie 
jednego Polaka.

LwÓW (Tel.) Namifaatklk hr. Potocki wyje­
chał do Wiodmia w sprawach urzędowyoh i zabawi 
tam kilka dni.

NatZOlsy dyrektor poczt i telegrafów Jam Lu­
bicz S*ierowi.. wyjechał na 6 tygodniowy urlop.

Ustąpienie ■udburasUtrza p ousósk lego?  „D*.
Berliński” donosi z Punianis: We wtorek 2 sierpnia 
odpłynął p. nadburatatn Wilms z Bremy do Amery­
ki, by zwiedzić wyntawę w St. Louis, Podió» po­
trwa przynajmniej dwa miesiące. P dr Wilmi m*ę 
duje n nas nieapełaa rok i tak się jut napracował, 
że mu potrzeba dłuższego wytchnienia. Nie wiemy 
esy to prawda, ale fama niesie, że p. nadburm sta o 
wi rządy w Poznania się sprzyl rzyły i że s urlopu 
na swoje stanowisko już nie wróoi. Powodem tego 
postanówieaia mają być pizedewszyatkiem P o l a c y ,  
którzy mn podobno „tycie zatruwają”, następnie 
ztronnietwe Jaeekla niedobrze wpływa na jego aea, 
a jeans e więcej na strawnośó”.

Pi bor du wejska w  Królestwie. Jak donoszą 
s Warszawy w bieżącym roku będzie w Królestwie 
wziętych do wojaka 41.711 popisowych. Dotychczas 
bywało iww/czaj tylko niesprhu trzydzieści tyzięoy.

Ustępstw* dla żydów w Rosji. „Now. Wr.“ 
donosi, tt ministerjum sprawiedliwotci postanowiło 
przygnać tytuł adwokata przysięgłego niektórym ży­
dom, dudniącym się adwokata rą. Dotychczas żydsś 
mogli otrzymywaó tylko tytuł pomocnika adwokata 
pntysięgłego.

K M i . O W )  5 sierpnia.
Uroezyste M biźsńttwo. Z powodu urocaystośsi 

rocznicy wstąpienia na bron papieski Jego Świątobli­
wości Ojca św. P inu X., ks. biskup Nowak odpra­
wił wczoraj uroczyste nabożeństwo w kat.drse aa 
Wawelu, wobec JEm. kaięoia kardynała Puzyny i 
kanoników katedralnych: ks. prałata Alt. Wróbla i 
ks. prałstz dra Wtad. Bandursklego.

Wspólea ad rteja męekfi Najświętaiogo Sakra­
mentu w kośeieie SS. Felicjanek na Smoleńsku, od 
będzie się 7 sierpais b. r. w niediłele po poładuin 
od godz. 3 do 4, na którą zarząd Bractwa wszyst­
kich członków zaprasza.

Rekeleksje księży ketsehetów rozpoczu zię 
dnia 25 lerpnia wieczorem u 00 . Misjonarzy na 
Stiadomiu w Krakowie, a zakończą się 29 sierpais 
lamo. Utrzymanie kosztować będzie tylko 14 koron. 
Zgłaszać nahży się wcześnie do 0 . Superiora na 
Skadomiu.

Nowy próbfitzez kolegjaty i par.fji św. Anny 
ks. dr Józef Caputa  z dniem dJiiejnym objął swe 
urzędowanie.

Sekejt likonealezek Bady miasta na posiedze­
niu w dniu 3 b. m. pod przewodmietwem r. m. Do­
mańskiego wybrała do komizji mającej aprawdsió 
stan matarjałów pozoitaiych po zburzeniu ujrżiżalni
pod Rapucynatii r. ra. Drozdo-rzkiogo i Sarego. Ko­
misja ta ma stwierdzić czy i ma co mógłby być użyty 
mat »jsł drewniany % dachu,

wniosek r. m Sei fella uchwalono o<r ieić 
się do komizji inwestycyjnej z sapyiaaiem: osy nie 
byłoby wal srane rozpoażętą budowę Akadem]i han­
dlowej rozzzerzjś i na grunt ofiarowany pnet miazto

Towarzystwu technicznemu, wobeo togo, że Towariy- 
atwo nie oś w Jad-myło się dotąd, en ten grnit, ofiiro - 
wamy pod budowę domu Iow., ma warunkach wska­
zanych przez miasto, przyjmuje.

B. u . Sarę zaznaczył, że puszczone w ruch darta 
lokomobile pompujące wodę s Rudawy i Widy dis 
skrapiamia ulic i placów, dają zmedwie 300 do 409 
m. sześćśs>ea. wody, podcsai gdy potrzeba na ten eel 
wymoai 2 do 3 tysięcy m. aześóicien. Lokomobile to 
dostarczyliby bezwątpienia znaesmie więcej wody 
gdyby była odpoariedJa ilość bocskowoiów, któryen 
licsbt 20 jest aiewystarczającą.

Na wniosek b. m. Dunajewskiego uohwaloao we­
zwać dyrekcję koleji elektrycznej, ażeby dupki opa­
trzone napisem „Stacja*1, tudzież slupy masztowe nr. 
których zpoczywzją druty przewodowe były, odzu- 
lawate.

S ikeja zezwoliła p. Hermanowi Fritsohow: na u- 
rządzenie ozdobnego portalu na gmaohu hitelu Diew- 
deńikiego od strony ulicy Florjańakiej. Wobee tego, 
że doty hcizzowe sale reitanraoyjae prsemieaione zo> 
stały na sklepy, zastrzeżono tylko, by portale te mia­
ły tylko szerokości 30 em., i  by nie występowały 
po za sikarpy.

W koń on uchwalono odnieść się do dyrekcji po­
licji z prośbą by wobeo niezwykłych upałów ergana 
policyjne czuwały nad należytem i punktuaimem skru­
pianiem ulic i chodników.

fty8tew a a s ła io w t Nagroda koakursowa, za 
moaegrzfję przemyzło metalowego, przy. i tną soatata 
drowi Sunisławowi Aaczyeowi. Jorowie pp. Stadz- 
miilier, Zieleniewski, Buy i Beata wydali bardzo aa- 
Zkcsytną opinję o tej wyeserpująeej i poważnej pra­
cy, jako o jednej z niewielu tego rodzaju prac — • 
a pierwszej moaografji przemysłu metalowego.

Wczoraj zwiodaił wystawę ksiąso Andrzej Lubo­
mirski, którego powitał przewcdaiozący Zieleniewski, 
dyrektor K. Bolke, sekretarz J. Borecki i . dr Łl Aa- 
esyo. Kz Lubomirski oglądał budyski i  wyrasił żaz, 
że przez niego objęta fabryki we Lwowie aie możu 
wziąć udiMa z powodu reorganizacji.

Bank galieyjikl dla haadln i przemysłu w Kra­
kowie udziel ł wystawie subwencję w kwocie 10C t

st)w. msssyaistów i muateriw w Grslleji z sie­
dzibą w Krakowie, urządsi wije galicyjskich msssy- 1 
nistćw podczas Wystawy.

Delegatem cechu jubilerów i złetaików, do jury 
wybranym zoitał p. Bolesław Armato wica

I. Tewftrzystwd W oternów  wojekówyeb w 
Krakowie urządza dais 7 sierpnia w ogrodzie p. Mą 
ckiej pod Wolą Juitowaką aaDawę z tańcami. Mu­
zyka wiat nu. Początek o godzinie 3 popołudnia.

O dm czeeie firny krakowskie). P. Framoisaka 
Macharskiego, włąśoioiela isatcsytaie ssanej firmy A Ha- 1 
weika, zaprosił komitet międzynarodowy hygienioins- 
tpożTwczej wystawy w k rz lji aa osłonka „Jary”'.

F.rjtu ta, jak się dowiadtjemy, za wyborne wy­
roby kulinarne, delikatesy krajowe, własae nalewki 
owocowe, oraz star* wina i miody, które w Marsyiji 
jako „poza konkursem” wystawiła, otrzymała najwyż­
szą nagrodę, to jeet „D.plone de gramd pr x hors 
coacurz”.

Znlaay W stanie pÓżiąfispWż- realności W Kra­
kowie za miea,ąc c z e r w i e c  1904.

P r z e z  k o n t r ? k t  k u p n a  a) Dira j-r«y ulicy 
Brackiej nabyła Marja Jórefa 2 m o i  Jonaa od Po­
wiatowej kasy oszczędności w Krakowie ze 38.000;
b) czwarta częśó realaeśul pr*y nl Rybuki łącznie z 
jedną czwartą realności przy ul. Bernurd/fiarie) Ka­
zimierz Kielińaki od Charlotty Drobaer za 0000 k.,
c) parcelę budowlaną przy ni. Krowoderskiej Mindla 
Bosanbanm od drs Jana Soleckiego za 7 700 kor.;
d) realność przy nl. Długie) Izba handlowa i pz*e- 
myałowa w Krakowie od Karola Slawińaklegu za
7 600 k., e) realność przy ni. Wielopole Jan CLa- j 
ohlowski od Teodora i Agilesski Wćjclckieh za 10 
tysięcy kor.; f) dom dwupiętrowy przy nl. Batorska 
Albina z Lityńzl ich Dumnieka od Waad» Nędek aa 
35 000 kor.; g) pół realności przy nl. iiorjańakicy 
dr Alfred Sohliohting od Efraima Grl .berga i Lu­
dwika Ssohtiliga za 18.550 k., h) dom trzypiętro­
wy przy ul. Dljtlowskiej nabyła Amalii Wojaaro- 
wici od Eleor.ory z Kleborn Glrtleró w MlaaUówej taa 
62 000 k .; i) realaość przy ul. Zwierzyi Jeekiej Lej­
ka Ntłęcz Chwalibogowskt od Honoraty Zamojaktej i  
Stanisławy z Ztmojskloh Toakiaowej za 66,000 k .;  
j) dom dwupiętrowy prry ul. Barka Joaeiewictfc 01- i 
ga Saint Jeuaehomme od Feiwia i Chaji Beli 2 im. 
Lnndibergćw za 36 000 k .; k) dom dwupiętrowy 
przy ul. Jabłonowskich Izabela z Lityńskich Mod­
wieź od Maurycego Waldmtasa za 82 000 kor.; —
1) realność pizy u l Stawkowi«iej Ant ni Bothe od i 
drt Stanisława Smolki za 62.000 Lor.; ł) reilnośó 
przy ul. Szewskiej Helena z Bażyńskich Schrarta 
od Ludwiki Aaiell 2 im. Lgockiej za 72.000 a.

n . P r s e a  d a r o w i z n ę :  Dom dwupiętr#wy a , 
oficyną i podwórzem prry ul. Szlak wartości 30.000 
Koi., otrarmali w datze od Idv z Gieiehnerów F i- 
•oher: Julja z Fischerów Meh fier dwie czwzite eaę- 
śsi, Emma z Fischerów Masanowska i Mikortj Maza- 
nowszi po jednej czwulej części.

III Prze*  s p r z e d a ż  p r s y s t u s o w ą :  a) Pół I 
rer.ltiścl przy ul. Fhijsńskiej oMsoowaaej n„ 36.111 
kor., nabyli Ludwig Sechtli^g i Efeoim Giuiberg po 
jednej czwartej częś i za 18.550 kor. od Atieli * 
Schlichtlingćw Felkłowej; b) dom tabaw i koncer­
tów (Cołloseum) dwupiętrowy z ofijjną jednopięiiO'



Nr 316 4r.i* 5 s**rnnła 5
m  piłj ul. Zielonej, osmoowuj na 155.751 kor., 

larkon Eomitau u  78.612 75 kor. od Adolf* i Tani 
Friedmas.o»; o) dom dwupiętrowy a oficynę tuypię- 
ffową (Hotel Drezdeński) przy Byaku Głównym, o- 
zacowany na 440 00C kor. nabyli Herman i Jolja z 

Wętortkich Fritsohowie po jednej ezwatkij eięśii i 
A M  Fm. eh dwie eswurte czyści z, 360.001 kor. 
cd Heleny Styczeń, Marjana Ziembińskiego i Marji 
Targowskiej.

IV. Prz ez  ś mł e r ó  w ł a ś o i o i e l a :  a) R>aUośó 
przy ni. Długiej wartości 16.972*80 kor. i realność 
przy ul. DlBgiej wartości 8 921*40 kor., otrzymał nr 
spadku po ś. p. Andrzeju Molek, Karol Molek; b) 
jedną trzeci* część realności przy ni. Stradom warto­
ści 14.180 20 kor. w spadku po ś. p. Józefie z Ga­
lińskich Ceranow'cz: Anna G lińska, Jadwiga Bo- 
brzyńeka i Józef Ceraaowics po trzy dwudziesteczwar- 
te części; o) realność przy ul. Garbarskiej wartości 
#2 186 60 kor. w spadku po ś. p. Łeokadjl Jasień­
ski^, Jóief* Eolonaiek.

Nagle 2Hnrł wczoraj po południu w mieszkaniu 
pod 1. 38 przy ulicy Florjań*kiej, Antoni Eosobuekt 
knrrcr Towar*; etws Oświat/ Indowej, priekywszy lat 
przenło 60. Ś p. Eoacbncki uczestnik powstania z 
1863 roku zbierał w ostatnich czatach do puszki gro­
zo ia  cele Tow. Oświaty lodowej.

Pożftr prorji w Kraka*lb. Wcw ii j po południu 
chłopcy bawiący tfę na pti-eli przy ulicy Wąskiej, 
zaprószyli iskry, od któryoh rapnliła się trawa na 
per celi. Nim ogień zdołał się roi-sierzyć, został przy­
tłumiony prze dwóch strak»ków, wydelegowanych ze 
strztnloy.

G t b r y e l l k !  kupuje, „prrttfąj J najmuje 
'otępiany, pianina Larmonje i “ i m i i . i  — 
krajowe i zagrani r snt — rnww i pr.\gian* — 
s» gotówko i na spłaty — bas saliazkł.

Repertuar Operetki IwewekleJ w K. akewle.
r w er B xorpnta; „bandyci*, operetka w 8 aktach 

J. Oftenhtiia (na binJLr iWru)

H i  K M - i t y t y a s
* Deotyma (Jadwiga Łuszczewska) jedna z 

Twlasd, błyszczących świetnie na firmamencie 
porgi nSszej poromantyesnej, obchodziła w dniu 
1 sierpnia sieduŁdziebiątą rocznicę swoich uro­
dzin. Niepospolita to i wyjątko va post. .ć niewie­
ścia, jako poetka i kobieta. Całe żyeie — wese­
lnie rozpaczą* szy pisać i impro yizować — nio- 
wa wysoko sztandar sztuki. Po uznaniu, jakiem 
powitali jej dsiałainość wieley ro»itn;.ycy, Mi­
ckiewicz i K-asiński, doesekała się obecnie, przy 
nowyi" twrocle poezji nas-sej, jedi imyślaego 
uwielbienia najmłodszych poetów doby dzisiej­
szej. Talent jej z latamy-wzrastaj i coraz pię­
kniej się rozwijał. Ostataia i ej epopeja „Sobie­
ski pod Wiedniem®, ukazująca się dotąd czę­
ściowo pieśniami, któryek ma być dwadzieścia 
cztery, jest bezzaprzeesenia najwspanialszem jej 
dziełem, budząceia zachwyt tak wśród szerokich 
mas czytelników, jak i w szczupłych kołach kry­
tyków polskich i obcych, poemat bowiem! wy­
chodzi takie w kilku przekładach na obce ję ty­
ki. Życie Deotymy, ezyste jak kryształ, upłynę­
ło w ciągłej praey literajkiej i obywatelskiej, 
ukochała bowiem społecietstwo swoje całem 
tenem  i poś rięciła mu wszystkie siły duena 
swego i umysłu. Warszawa, której od powrotu 
z Syberji nie opuszezała na chwilę, otacza ją  
c»cią i miłością szczerą. Wraz z całym światem 
literackim polskim i my prtesyłamy znakomitej 
poetee życzenia długiej jeszcze praey na niwie 
poezji naszej, w której dziejach błyszczy pro­
miennym blaskiem.

  . . .  .  ąą_____ u____ rz__=zz:

W O J N A .
Depesze dsiemme.

Oblężenie Pot a. Artura.
Londyn 4 sierpnia. (Biuro Reutera) donosi 

Czifu: Statek parowy „Fnezu*, który przybył 
% Niaczwangu, przyjął na pokład niedaleko Czi- 
f a, 7 mężczyzn, 4 kobiety i jednego chłopca, 
którzy płynęli z Portu Artura do Czifu, a któ­
rzy wyj3chaii z Portu do a 2-go sierpnia. Zbie­
gowie ci donojzą o k r w a w e j  w a l c e ,  jaka 
została stoczoną koło Wilczego Wzgórza. Opisu­
ją  oni położenie w sposób następujący: Japoń­
czycy zostali w y p a r c i  z 7-u w z g ó r z  koło 
Portu Artura. 8 p o c i ą g ó w  k o l e j o w y c h  
p r z y w i o z ł o  r a n n y c h  do m i a s t a .  L i e z -  
ba  r a n y c h  R o s j a n  j e s t  t a k  w i e l k ą ,  że  
d l a  i ch  p r z e w o z u  u ż y w a j ą  R o s j a n i e  
w s z e l k i c h  ś r o d k o w  t r a n s p o r t o w y c h .  
Zbiegowie potwierdzają, le zadęta walka osła­

bła w nosy na 28 lipea, lecz mimo tego trwała 
dalej.

Rośyjska flota, która wróciła z jazdy wywia­
dowcze, ostrzeliwała japońską flotę i nie pozwo­
liła jej zbliżyć się.

Czifu 4 3ierpnia. Przybyli tu Chińczycy opo- 
wiadąją, że Japończycy zajęli już d w a  f o r t y  
n a  w s c h o d u i e m  w y b r z e ż u ,  gdsie znajdo­
wała się Błaba załoga rosyjska, lecz m u s i e l i  
j e  o p u ś c i ć ,  gdyż w y p a r t e  i c h  z wscyst- 
tieh stanowisk.

Pod Hajczeng.
Paryż 4 sierpnia. Aj. Hayasa donosi z Haj- 

esengu pod datą dzisiejszą: O c z e k i w a n e  jest 
ógólne otarcie w akolity tujczengu na wszyst­
kich punktach. Siły Japończyków składają się 
i  8 d y w i i  y j, które stoją pod wodzą jenera­
łów Oku i Nodzu.

Z Inkuu.
Paryż 4 sierpnia. Petit Paris&n dowiaduje 

się z Petersburga, że 20,000 J a p o ń c z y k ó w  
w y l ą d o w a ł o  w l n k a u  i maszeruj? pośpte 
sznln na Llaojang. W NTucs wangu zostawili J a ­
pończycy tylko słabą załogą.

Kwnstja kontrabandy.
Waszyngten 4 sierpnia. Departament pań­

stwowy pozostaje w ciągłej wymiauie depesz ze 
swoimi zastępcami za granicą w sprawie zajmo­
wania okrętów i w sprawie niszczenia amerykań­
skiego towaru, na pełnem morzu przez Rosję. 
Departament nie jest jednak w położeniu zazna­
czenia swego stanowiska zasadniczego, eo do 
sprawy koiiijkat. Wymian i depesz ogranicza 
się nie tylko na Petersburg 1 ną Londyn. De­
partament państwowy pragnie się tasze dowie­
dzieć o zamiarach tyeb rządów, których żeglu­
ga najbardziej ucierpiała. Sądzą, że w fakeie, 
iż angielskie i uiemieekie firmy straciły eałe o 
kręty, zaś amerykańskie firmy tylko towar, na­
leży stukać wyjaśnienia okoliczności, że rząd Sta­
nów Zjednoczonych postępuje spokojniej, antże- 
liby postąpił w m )« przeciwnym.

Pod żalnym jednak warunkiem departament 
państwa n ie  o d s t ą p i  od  r a s a d y ,  że środki 
żywności, o ile nie są przeznaczone dla armji i 
floty strony prowadzącej wojnę, n ie  m o g ą  b y ć  
u w a ż a n e  za  k o t r a b a n d ę .

Fakt, iż Anglja podczus wojny franc. płaeiła 
za skonfiskowane amerykańskie środki żywności, 
daje dostateczną rękojmię, że Stany Zjednoczo­
ne uzyskają JjśUlocsne poparcie dla zmuszenia 
Rosji do zaniechania dalszych konfiskat środków 
żywności wiezionych z Ameryki z przeznacze­
niem dla Chin, a nawet tych, Które są praeznz- 
ezone dla poszczególnych osób w Japonji i ode 
szły z Ameryki podczas trwania wojny, chyba, 
że zoranie udo wodaiouem, że środki te są prse- 
zu&ejone dla wojska. Ameryka nie zamierza po­
rastać więcej sprawy okrętu „Ardowa*.

Kwestja Dardareiów.
Konstantynopol 4 sierpnia. Forta pocnyniia 

przez awego ambasadora w Petersburga przed­
stawienia w sprawie przejazdu okrętów rosyj­
skiej flety ochotniczej prze* Dardaneie prsyezem 
wskazała na swoją odpowiedzialność w tej spra­
wie.

D e p e s i e n o c n e .
Trzydafowa bitwa.

Paryż 5 sierpnia. (Teł. wł.) Korespondent 
petersburski dziennika Matin, znany ze swej wia­
rygodności, donosi na p o d s t a w i e  w i a r y g o ­
d n y c h  i n f o r m a c j i  ze s z t a b u  j e n e r a ł -  
n e g o  r o s y j s k i e g o ,  i ż  armja Kuropatdaa 
w wielkiej trzydniowej bitwie od 31 l i p e a  do 
3 s i e r p n i a  poniosła dętką  klęskę i zestała 
oskrzydloną od p ó ł n o e y ,  w s e h o d u  i p o ł u ­
dni a .  Bitwa na całej linji była n a d e r  z a ż a r ­
tą,  w y s i ł k i  o b u s t r o n n e  n i e z m i e r n e .

Obecnie otoczona am j a rosyjska jest z u p e ł ­
n i e  e d e m o r a l i z o w u n ą .

Berlin 5 sierpnia. (Teł. wł.) Beri. Tgbl. do­
nosi z Tokio, że trzydniową bitwą k i e r o w a ł  
o s o b i ś c i e  m a r s z a ł e k  O y a m a ,  k t ó r y  
w s z y s t k i e  t r z y  a r m j e  j a p o ń s k i e  u r u ­
c h o m i ł  ró w n o c z e ś  n ie , tak, że o t e j  s a ­
m e j g u d a t n i e  r o s p o o z ę ł y  o u e  b i t w ę  
n a c a ł e j i i n j i ,  równocteśnie c-d północy, wscho­
du 1 południa.

N a j w i ę k s z e  s t r a t y  p o n i e ś l i  R o s j a ­
n i e  na  p ó ł n o c n y m  f r o n c i e  t. j. na Bwem 
lewem skrzydle, gdzie waletyły n a j l e p s z e  
i c h  p a ł k i ,  świeżo przybyłe z Europy, miano­
wicie p^ł kl ki j owsUj ^ i DSzkoł yn^Bgomi w

To lewe zkrzydła rnuHałc się cofnąe aż pod 
Llaojang.

Japończycy z d o b y l i  t a m  40 a r m a t  i t a -  
b r a l l  2.000 j e ń e ó w ,  j a s z e z y k i  z t* w i. n i ­
ej  ą i w o z y  z ż y w n o ś c i ą .

Londyn 5 sierpnia. (Tel. wł.) Daily Mail do­
nosi, że n a  p r a w e m  s k r z y d l e  r o s y j ­
s k i  t m pod Haj czeng a t a k  J a p o ń c z y k ó w  
o d r z u c i ł  R o s j a n  z i e h  p o z y c y j  i z mu ­
s i ł  i e h  do c o f n i ę c i a  s i ę  w p o p ł o c h u  ku 
północy.

Leudyti 5 sierpnia. (Tel. wł.) Daily Mail do&osł, 
że w niedzielę walczono nader zacięcie zarówno ze 
strony japońskiej, jak i rosyjskiej. Walczono 
w ś r ó d  s t r a s z n y c h  u p a ł ó w ;  od ndsra sło­
n e c z n e g o  p a d a ł y  . e t k l  ż o ł n i e r z y .

C a ł y  p u ł k  j a p o ń s k i  p o d  w p ł y w e m  
g o r ą e a  ń o s t a i  f o r m a l n e  go s z a ł u  wćcie-  
k l i z n y  i r z u c i ł  s i ę  j a k  n i e p r z y t o m n y  
z b a g n e t e m  w r ę k u  na  R o s j a n .  Rosjanie 
z karabinów i dział walili do tego pnłku, jak do 
t a r c z y  — mimo to ic b  c e n t r o m  k o ł o  
A n p i n g  m u s i a ł o  s i ę  c o f n ą ć  przed wście­
kłem uderzeniem.

Rżym 5 sierpnia. (Tel. wł.) Tutejsze powa­
żne pismo Italia mititare otrzymało autentyczną 
wiadomość, że w bitwach, stoezonych w niedzie­
lę, poniedziałek i wtorek straty resyjskle wy­
niosły około 10.000 poległych I rannych; — 
drugie tyle dectałe się do niewoli.

J a j o ń c z y c y  s d e b y l i  60 dział, 2 cho­
rągwie, 20.000 karabinów 1 c a ł y  s s e r e g j a -  
s z e s y k ó w  o r a z  wo z ó w z a m u n i e j ą i  ż y ­
w n o ś c i ą .

Londyn 5 sierpnia. (Tel. wł.) Daily Mail do­
nosi, że w ostatnim dniu bitwy Japończycy zdo­
byli Anping, miejscowość oddaloną o 20 Km. od 
L i a oj ang.

Berlin 5 sierpnia. (Tel. wł.) Beri. Tagbl. de- 
nosl, że w pośeigu za cofijąeyml się Rosjanami 
wojska japońskie etanęły na torze keleji: Llrs, 
jang — Mukden, a kawaterja Kurokiogo doszła de 
Mnkdena.

Tokio 5 sierpnia. (Urzędowoie.) Jenerał Oku 
donosi, że n i e p r z y j a c i e l  c o f a  s i ę  od dnia 
2 b m. w dalszym eiąga na północ.

Dnia 3 b. wu japouska hrmja obu dziła Hąj- 
czeng I Niuczwang, położony o 30 mil na półno­
cny wschód od otwartego portu tej samej nazry.

Paryż 5 sierpnia (Tel. wł.) Jak donosi Ma­
tin z Petersburga, Kuropatkiu wobec klęski zde­
cydował się n ie  p r ó o o w * ć  p r z e b i c i a  s i ę  
k u  MukcTenowi ,  gra'1 przedsięwzięcie to mo- 
żnaby okupić tylko olbrzymiemi stratami, ab  
s k o n c e n t r o w a ć  s i ę  w L i a  oj a n g ,  gdzie 
szereg polnych fortów dozwala na obronę i pró­
bować stawić tam opór, aż z M akiear nadejdzie 
pomoc.

Piąta ui cuji japońska.
Londyn 5 sierpnia. (Tel. wł.). W Inkaa wy­

lądowała w dniu 3-go b. u . nowL piąta irm ja 
jipnńska licząca 20000 ludzi 1 ruszyła p o ś p i e ­
s z n y m  m a r s z e m  k a  H a j e s e a g  i L i a o -  
j a n g ,  aby z a j ą ć  t y ł y  Kuropatkina od zacho­
du i przez to zamknąć pierścień wojsk japoń­
skich, oskrzydlający już jego armię od północy, 
wschodu i południa.

Tą piątą armją dowodzi j e n e r a ł  F a k u -  
Bz im a (o jego pobyele swego etanu wEaropio
1 przejeździć przez Wurs*a ?ę pisar przed 2 ty­
godniami Głos Narodu. Red).

Oblężenie Portn Artura.
Londyn 5 sierpnia. (Tel. wł.) Wszelkie do­

niesienia z Czifa o niepowodtenisch Japończy­
ków pod Portem Artura okazały się u i e p r a -  
w d z i w e m i. Poważne pismo Standarf podaje, 
że w o j s k a  r o s y j s k i e  p o d  F o r t e m  A r ­
t u r a  z o s t a ł y  o d r z n e o n e  j n ż  na  o s t a ­
t n i e  w e w n ę t r z n e  f o r t y .  Japończycy z d o ­
b y l i  j u ż  p o z y c j e ,  z k t ó r y c h  m o g ą  o- 
s t r z e l i  wa ć  o k r ę t y  r o s y j s k i e  w b a s e ­
n i e  w e w n ę t r z n y m j

Skutkiem i go flota rosyjska poprzedzona to r­
pedowcami i kanonierkami, u s i ł o w a ł a  p r z e d
2 d a l a m i  w y m k n ą ć  s i ę  z p r z y s t a n i ,  zo­
s t a ł a  j e d n a k  o d p a r t a  do  b a s e n u .

Donosi o tern raport admirał* Togo.
Położenie w Poreie Artura o k r o p n e .  Wszyst­

kie s z p i t a l e  p r z e p e ł n i o n e ,  g ł ó d  d a j e  
g i e o d c z u w a ć ,  a n a  w e t  b i a ^ t y t  o u i

S E R C E  J E Z U S *
obraz duży, olejno malowaay na płótnie, wysoki 1 m. 35 c., a 1 Ułotr 
szeroki, oraz wiele innych obrazów na papierze i płótnie. K s i ą ż e c z k i  

  z nabożeństwem do Serca Jezasowego bogato ilustrowane po 14 h. (W  wię­
kszej ilości taniej). Takie same książeczki są do Niep. Poczęcia N. P., św. Józefa i Anioła Stróża. Koronka z liranją .  JRes,ponzorjiMC 

do św. Antoniego (z obrazkiem) po 6 h., poleca K .  Z A J Ą C Z K O W S K I ,  piać W arjack 8  W K rakowie.



tt t dpi* 6 sierpnia
Eskadra władywostunkn.

Peturzburg S sierpnia, "  Władywostoku do­
noszą, te kasowniki rosyjskie, powracając z o- 
■itatnlej wycleesfcl, rapc tkały w cieśninie Tsu- 
gar), niedaleko Hakodate, małą flotyllę japońską, 
która, niilk&jąe bitwy, popłynęła szybko ka ba- 
terjom wybrseżnym, widownie w oczekiwaniu, 
te  rosyjskie statki dadią się zwabić w sferę 
ognia dział iorteeznyeh. Zam<ar ten nie ndai się 
1 statki rosyjskie popłynęły w stronę Władywo- 
stokn.

0 przejazd floty oehotalezej.
Berlin 5 sierpnia. (T. w ) Beri. Tgbl. donosi, te 

rsąd rosyjski ehitye s/rócićdr^gę floty ochotniczej, 
sdąjącej się na Daleki Wschód, zwrócił się do 
rządu niemieckiego z sapytanlem, ety w rasie 
wniesienia < fiejalnej prośby do rsądn o pozwole- 
nie na przejazd tejte fljty prsej kanał niemie- 
eki im. ces. Wilhelm a, mógłby liesyć na przy- 
•hylną odpowiedź. — Bsądewl rosyjskiemn dano 
prywatnie do sroenmienia, te  leplejby było, gdy­
by nie wnosił oficjalnej prośby, gdyż r s ą d  n i e ­
m i e c k i  m n s i a ł b y  t e m u  o d m ó w i ć  se 
wsględn na obowiąrki prsestriegrnia nentral- 
nośei.

Dowodsi to, te  w B e r l i n i e  s a c s y u a j ą  
j n t  l i e s y ć  s i ę  s n l e p o w o d s e n i a m i  Ro­
s j a n  na placu bojn i rsąd niemiecki nie chce 
wchodslć w satarg s Anglją.

Sofja 4 sierpnia. Odbyło się ta  nabożeństwo 
tałobne s powoda śmierci jenerała Kellera, któ 
ry w wojnie rosyjsko-tureekiej był ssefem sstabn 
jeneralnego bułgarskiej legjl ochotniczej.

TELEGRAMY.
Strejk roboistkuw naftowyek.

Berysław 4 sierpnia. Dsiefl wesorajssy prze- 
ssedł spokojnie. Aresstowano jednego robotnika 
sa obrasę władcy wojskowej, dmgiego saś jako 
podejrsanego o zamiar złośliwego nsskodienia 
reterwoarów „Patrole!**.

Wizyty monareków.
Gastein 4 sierpnia. Król Jersy saski odjetdta 

jutro rano o godzinie 8*15 s ksiątną Matyldą 
do Lerd, g i  <e nastąpi spotkanie s eeiarses 
Francissh iem Jósefem. Monarchowie odjadą spe- 
bjalnym poeiągiem dworskim do Saleburgj.

W'edeó 5 sierpnia. W. Abend Post donosi, ta  
eesars udaje się dsis*aj prsedpołndniem s Isebln 
do Lfnd-Gastein, gdsie o gods. 107j rano na­
stąpi spotkanie s królem Jerzym saskim. — Mo­
narchowie odbędą podróż koleją i Lend do Sals- 
hnrga, peesem król Jersy odjedsie do Dresna 
prses Pragę 1 Bodenbaeh, saś cesars Franclssek 
Józef powróci do Iichln.

Drezno 5 sierpnia. Dresdener Journal zape­
wnia o radości lndn saskiego s powoda dzisiej- 
szego sjazda cesarza Franciszka Józefa z królem 
Jerzym saskim w Lend Gastein i pisze, te  zjazd 
j9Bt dowodem, i t  między oba panająeymi istnieją 
nletylko węzły pokrewieństwa, ale także głębo- 
klej przyjaźni. — Dziennik wyraża nadzieję, te  
zjazd oba monarchów przyczyni się takte do za­
cieśnienia węzłów pomiędzy Indem saskim a la­
dami Austro-Węgier.

Realiści w uniwersytetach.
Wiedeń 5 stycznia. Wezorąjszy Dziennik roz­

porządzeń ministerstwa oświaty ogłassa rozpo­
rządzenie w sprawie dopnszesania matnrsystów 
szkół realnych na nniwersytety. Wedłng tego 
rosporsądsenia, uczniowie szkół realnych, którzy 
posladąją egzamin dojrzałości uprawniający do 
wstąpienia na politechnikę, a pragną się poświę­
cić studiom uniwersyteckim, mają prsed Bpeejal- 
ną komisją, w mieście nniwersyteeklem, złożyć 
egzamin uzupełniający. W skład tej komisji ma 
wchodzić .kże zastępca senatu uniwersyteckie­
go. Egzamin obejmnje łacinę, grekę 1 propedeu­
tykę filoKoiji, podczas kiedy dotąd pytano takte 
religji, języka wykładowego 1 hlBtorjl staroty- 
tnej. Te przedmioty nie będą obowiąsywały prsy 
egzaminie.

Po ałotenin przez kandydata egzaminu uzu­
pełniającego, będile na świadectwie matnryeznem 
umieszczony dodatek, te kandydat ma prawo do 
wpisania się na uniwersytet, jako słnehaea zwy- 
eaąpy.

W szkołach realnych oras w gimnazjach bę­
dą utworzone, w miarę potrzeby, nadobowiązko­
we godziny języka łacińskiego, ewentualnie gre­
ckiego, dla uczniów* szkół realnych. Opróes tego, 
w danym wypadka, takte 1 na uniwersytetach 
będzie wykładaną łaelna, ewentualnie 1 język 
grecki, celem przygotowania abiturjentów szkół 
realnych do egsaminn uzupełniającego.

M lM iN It MZIMlZt
M.'ód stołowy lekki butelka 60 en t
Miód rtołowy mocn/ butelka 60 eut.
Wód stołowy wytrawny bat. 70 ort.

Nowe rozporządzenie nie zmienia istniejących 
dotąd prsepisów o dopuszczaniu maturzystów szkół 
realnych jako nadzwyczajny eh slnehaezy na uii- 
wersytet, na wydalał filozoficzny.

W sprawie sdawanla egzaminu nauczyciel­
skiego należy również nadmienić, te  S 1 nowe­
go regulaminu rygorozów na wydsiale filozoflez- 
nym, daje możność kolegjom profesorów, kandy­
datom usdolnionym, którzy nie mają koniecznych 
de doktoratu filozoficznego studjów, wyjątkowo 
pozwolić na otrzymanie tego dektoratn, bezfzda- 
wanla wymaganych przedmiotów. Wnioski takie 
były dotąd żarcie w sposób jak najbardziej przy­
chylny załatwiane przez ministerstwo.

Koriaaija w Bolgradzlo.
Belgrad 5 sierpni* (TeL wł.) Cała prasa do­

maga się odłożenia koronacji do przyssłego ro­
ku. Rząd nie pomiął jeszcze ostatecznej decyzji. 
Bada ministrów sajmte się tą sprawą na posie­
dzeniu poniedziałkowym.

Z angielskiej Izby gmin.
Londyn 5 sierpnia. Wesorajsze posiedzenie 

laby gmin przeciągnęło się do dzisiaj rana. Gra­
pa posłów wystąpiła z saciętą opozycją przeeiw 
przedłużeniom, które rząd eheiał załatwić jeszcze 
przed zamknięciem sesji. Rezolucja w sprawie 
udzielenia subwencji Towarsystwu „Cnmorda* 
została ostatecznie przyjętą stosownie do agody 
zawartej pomiędzy rządem a Towarzystwem, mi­
mo, i t  posłowie liberalni wystąpili prseciw tej 
subwencji, gdyż nwatail warunki przyznane llnji 
, Cnmorda* sa zbyt korzystne, a samą ugodę sa 
niekonieczną, webee rozbicia się atlantyckiego 
trastu okrętowego.

Nieporządki w Marokkn.
Taager 5 sierpnia. Doniesienie Binra Reute­

ra: Nieuzbrojona łódź, która w nocy udała się 
z flaneuskiego okrętu wojennego ku brzegom po 
wodę, została prsyjęta koło brsegu strzałami 
prses ma^okkańiką strat — Winrl zostali are­
sztowani.

Sejn węglorskl.
Budapeszt 4 sierpnia. Isba przyjęła bndtet 

ministerstwa sprawiedliwości, poczem rozpoczęła 
obrady nad budżetem ministerstwa honwedów. 
Po wywodach reierenta odroczono posiedzenie do 
jntra.

Watykan I Fraaaja.
Paryż 4 sierpnia. Matin dowiaduje się z Rzy­

mu, że po ogłisieniu|dokumentów w sprawie za­
targa Stolicy apostolskiej s Francją, rosessle Sto 
lica Apostolska o k ó l n i k  s p r o t e s t e m ,  któ­
ry będzie doręczony rządem za pośrednictwem 
nuncjatur i dyplomatycznych zastępców. — Bez- 
wątpienia poruszy tę sprawę takte papież w alło- 
kueji do Larayi.ułów podczas uroczystości raeznl- 
ey wstąpienia na Stolicę Apostolską.

Paryż 4 sierpnia. Dzienniki dowiadują się 
s Rzymu, te  Święte Ofiejuu wydało wczo­
raj o s t a t e c z n e  z a r z ą d  z o n i e  w s p r a w i e  
b i s k u p a  s L a r a l u .

Ambasada niemiecka przy Watykanie.
Paryż 4 sierpnia. Obiega pogłoska, te  eesari 

Wilhelm z końcem wrieśnia przyjedzle do Rzy­
mu i te  jego wizyta będzie dotyczyła sprawy 
u t w o r z e n i a  n i e m i e c k i e j  a m b a s a d y  
p r z y  W a t y k a n i e .

Okradzenie kosoleła.
Rochew 4 sierpnia (gubernia twerska). W ko­

ściele okowiekim, położonym w centrum miasta, 
skradziono ubiegłej nocy cenną ewangelję. srebrne 
prsęty kościelne, krzyż z ołtarza i obrazy Świę­
tych.

Położenio Ormjaa w Turcji.
Konstantynopol 4 sierpnia. Donoszą tutaj z 

Paryża, te  obaj arcybiskupi ormjańsko-gregorjań- 
sey, którsy byii a Deleassego na audjenej), od­
jadą w podróż okrężną pc rządach europejskich, 
aby zwrócić uwagę tychże na położenie Ormjan 
w Turejl.

Konstantynopol 4 sierpnia. Ormjańsko-grego- 
rjański patriarcha Armanłan wniósł wesoraj u 
Porty energiczne przedstawienie przeeiw uwię- 
slenin Ormjan. Forta obwinia omiańsko-grego- 
rjaiiskiego wikarego biskupiego w Masz, te pod­
burza ludność ormjańską.

Lwów 5 sierpnia. Cesars zatwierdził wybór 
Ignacego hr. Borowskiego, właściciela dóbr Po- 
gomówlee na prezesa 1 Adama Jakóbowshlego 
lekarza w Grybowie na zastępcę prezesa Rady 
powiatowej w Grybowie.

K u n y  t e l r s r a ż e u e .
ffh e Hi 4- go sierpnia. — (Giełda pop.). — Godzina S-— 

Marki 117*80 B«nt» majowa • •  85, Węg. renta korono­

wa *7*«5, AJcejs autr. aakładu kredyt. M8*50, Akcje węr 
711*5#, Akcja Angłobanku 978*—, Akcje Untobaaku I le  — 
tAejt L a ł i m u i  SSS‘10, Akcje i -u , pażst 619*— Lont- 
kardy — , Akcgt fabryki bn aJ 481—. Akcja tytoniowe 
&4i Akcje Aipiny 480*71 Losy tureckie 197*1)1, Bab •  
919*71.

Onktar (spek.) 99*05, — spirytus (ałaby) 44-60, — na­
fta ioni

Barda 4-go sierpnia. — (Giełda wiać a.) — Anstryackie 
Akcja kredytowa 800-90, Towawyetwo dyskontowe 188-71.

B n a e i m  l a r e d a w e .
W S u k i e n i i o a e h : ubytki makrrtra, rnżby 

i pmmjaii artysty cna f go, ibłory etsogrsflcaae i wy­
kopali») a yiiedhiatoiytrae. Otwarte aodtieuie oć 
geds. 10 -  4.

Muzeum im. H u t t e i - C z a p s k i e g o ,  obejmu­
jące ib io ij moset, medali. ryeii i nabytków pisemysłu 
rrtyatycuego. Wolska 10. Csózieuie od g. 10 — 4.

Dom i Mu z e um J a s a  Mat e j k i ,  Florjańska 
41. Codniessie od godz. 10 — 4.

B ar bak tn  bramy Florjańakiej, btrdso imterezu- 
jąey rsbytek architektury fortyflkacyjsej s kożca 
2T  i początku XVI. w. Codsitusle ed gods. 10 — 4.

8  A D E f i f i A N E .

Mnbryka „Nadesłane* nie pochodzi od redakcją 
która też nie bierze za nią odpowiedzialności.

D r  A dam  B y d e l
b. asystent woientaijnss król. klin chorób nerwowy^ 
i umysłowych w Berlinie, po odbyeiu 4-ietEich speejab 
nyeh stndjów we Frankfmsic n. M., Berlinie i Paryże,

ordynuje w chorobach układu nerwoweg* 
Kraków, ul. Podwale, 1.10  od g. 3 — 5 popoł.

D r  B ru n o  W o jciech ow sk i
b. aayatast kilalki glaekalaglozaa pałaźalazej Ualw. ległe.L
o '(fyóiuje w chorobach kobiecyah w Krakowie Podwale 9 I p. 
od 8—5. Telefcn Nr. 849. (Miesskanie i teleftn pe PrwL 

Bne Ba-a* -iskim). 9618

Surowe czy gotowane mleko!
Wi»'kie raniej okojenie panuje w kołach troskliwych 

matek, jak mąją podawać mleko swoim ukochanym pleiA 
ciachom. .Mleko stery licowane w aparacie SochletV,— 
tak go nasywano do niedawna. W Km występuje aaceo- 
nj obecnie wynalaiea surowicy djfterycznej profesor yoi 
Behring i ogłasza gotowane mi*>ko jako s skodliwe, będę- 
ce istotną przyczyną wielkiej śmiertelności dzieci w Niem­
czech.

Co asynić ? Używania surowego mleka aaka-nją jedni,

foto war egc Inni. Dzieci jednak mu°ią sniżywać mleko S 
upełnie pejtdyńocą drogą wyjścia w tern rozdwojeniu 

zaproponowano podczas dyskusji o tym przedmiocie w me- 
dycznem Tow. w Berlinie, Pnaawać dzieciom sterylizowa­
ni' lub gotowane mleko z dodaniem SanategeiU, który j>e- 
wraea napowrót mleku teslładiuki, kióu p»y roagrśanir 
po caąści zostały usunięte i atfryrh brak był uwalany sa 
przyczyLą mi ft. ikuteezncści mleka s*erylizowanego. Pró- 
bt wydała znakomite skutki. Z wątłych stworzefi przez 
używanie Saiatagenu, stały się zdrowe i wesołe dzieciaki.

Dr Michał Śliwiński
ordynuje w KARLSBADZIE

■ Ib lb r u n a str a M C  .la  Ś m i g  t . l  r e n i i e i u

Do dzisiejszego numeru załączamy prospekt 
wyrębów „Sanatogenu* flrmy Bauera i Skl w 
Berlinlo.

P o k o je  um eblow ane
dla przejesdnych z całem utrzymaniem lub bez 
na  I p. G raniczna 14. Wiadomość na miejscu.

Razem z przedpłatą ea „Głos Narodu" mę­
żna przesyłać przedpłatę na pisme humorybfy- 
SZBO-satyryCzae

„Diabeł*.
Przedpłata kwartalna wynosi 2 kor.

Potrzebne Domieszkanie
składające się t  1C do 1? pokoi w ś r ó d m i e ­
ś c i u  od 1 października. Zgłoszenia do adrini- 

stracji „Głosu Narodu* ul. św. Krsyta 1. 7.

p e l e r y n y  Z a k o p i a n i e *
Nąjtafiaza źródło zakupna peleryn męskich i damski ab

w  B azarze w yrsbów  krajow ych 
J .  F .  J .  K o m e n d s i i s k i ,  Z a b o p a n c .

DflBAPinCPH H d o io n a w  ro k u  1 8 4 1  — K r a k ó w  bL  
nUDAUMCuU g ła w k o w a k a  !• 9 0  — p o le ca :
Miód kuracyjny butelka 80 ent. Miód kasztelafakl bnMka 1 str. 60 ent.
Miód eacntęc butell a 1 d r  Miód maliuiak butelka 1 sfir. 60 ent.
Miód kopowtes butelka l  * r . 10 n i .  Maffatakl. Wttntafet. DennfaU MT40
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C I Ą G  Z  R O Z K Ł A D U  J A Z D Y
w ażn ego  od 1 -g o  M a ja  1 0 0 4  roku.

Odjazd % Krakowa i  » Podgórna:
4.80 nuto poeiąg osobowy Nr. 81 s  Krakowa
4.47 » „ n n 103S .  Podgórza-Płaszowa
4-88 n n * 9 n n n przystanku

ds Ośwteclma przez Podgórze-Płaszów-Skawina; połączenia: w Spytkowicach do 
Wadowic, Alwarnii i Sierszy Wodnej, w Uśrięeimie do Wiednia i Wrocławia.

6.48 rano pociąg poipiesznj Nr. 8 i  Krekcw.
6.60 9 9 9 9 9 9 Podgórza-Płaszowa

6* Padwafaczytk; połączenia: w Tarnowie do Stróż, stąd do Jasła, Nowego Sącza, 
Orłowa. Koszyc i Budapeszt! (przyjazd 9.66 wies«iór); w Baesaowie do Jasła 
artąd do Nowego Zagórza, Chyr owa, Stryja, Stanisławowa i Hniiatyna; w Ja­
rosławia do Rawy ruskiej Sokala i Bełżca; w rrzemyślu do Chyrowa i Nowego 
Zagórza; we Lwowie do lekan, Stryja (a stąd od 1 maja do 14 eaerwea do Sko- 
Jegc i od 96 -••erwea do 30 września do Tnchli) od 1 maja do 80 września do 
Janowa; w Krasnem do Brodów [Kijowa; w Tarnopolu do Kopyjzyn“j ; w Bor­
kach wielkich do Grzymaiowi; w Podwołoczyskaoh do Odessy i Kijowa.

8.19 rano pociąg osobowy Nr. 15 z Krakowa 
fi 22 „ „ „ .  r r Podgórza-Płaszoea

4* PadwełaczySk; połączenia: w Dębicy do Tarnobrzega, Nadbrzezia i przez 
Rozwadów w kierunku Przeworska; w Przeworskn do Tarnobrzega; w Praemy- 
fin do Chyrowa i Nowego Zagórza; we Lwowie do Stanisławowa, Stryja, Ławo- 
Obiegu, Munkauza i Budapesztu ; do Rawy ruskiej; od 1 maja do 18 września 
W dnie powszednie, a od 16 września do 30 kwietoia co dzień do Janowa, 
3r Krasnem do Brodów; w Podwołoczyskaoh do Odessy i Kijowa.

8.80 rano pociąg mięszany Nr. 411 z Krakowa
8.46 9 9 9 9 9 9  Podgórza-Płaszowa

de WleHozkl.
8.40 rano pociąg osobowy Nr. 6811 z Krakowa de Kaoayrzawa,
9.08 przed poł. poc. osob. Nr. 41 z Ki akow
9.17 „ 9 9  9 9  1018 „ Podgórza-Płaszowa
9-!4 9 9 9 9 9 9 9 9 przystanku

ta Bsłę trauwertalca przez Podgórze -Płaszów. Skawinę, Suoke; połączenia: 
W Kalwaryi do Wadowic i Bielska; w Suchej do Ży w< * i do Zwardonia; 
W Chabówce <lo Zakopruego; w Now. Sącza do Orłowa, Koszyc i Budapesztu; 
W Zagórzanach do Gorlic; w N. Zagórzu do Hezd-Laborcz, Koszyc i Bniapesztu, 
W Chyrowie do Przemyśla, do Stryja, Stanisławowa i flnsiatyna. Przy tym no- 
dągu kursuje od 1/Y do 84/VI i ot. 16/9 do 30/IV 1906 z Krakowa do Za­
kopanego wóz wprost przechodzący T i n  klasy.

10.80 przed poł. pociąg osobowy Nr. 3 z Krakowa
10.43 » » „ „ 9 1014 „ Fodgórza-Pł) szowa
lw 48 . « » » » » przystanku

4 i Zakop aiego I Rabki; kursuje od 85 eaerwea ac rłyc^ie 16 września z wo­
tami przechodzącemi I, II i III kitu y z Krakowa do Zakopanego i RabkL

11.00 praed południem pociąg osobowy Nr. 13 a Krakowa
11.18 9 „ 9 v 9 9 9 Podgórza-Płaszowa

4t Pedwełeczysk; połączenia: w Tarnowie do Stróż stąd io latla, do Nowego 
oąeza, Orłowa, Koszyc i Budapesztu; w Rzeszowie do Jasła a stąd do Nowego 
Zagórza, Chyrowa, Stryja, Stanisławowa i Husiatyna; w Jarosławiu do Rtwy 
riuuiąp 1 Sokala; w Przemyślu do Chyrowa; we Lwowie do lekan; w Krasnem
10 Brodów; w Tarnopolu do Kopyczyniec; wBorkacn wielkich doGrzymałowa.

1.15 po poi- poeiąg osobowy Nr. 33 a Kra-iuwu
1.80 „ 9 9 9 9 IOW „ Podgórza I ’ł_jfcit ' _
1-88 .  B 9 9 9 9 9 praysUnku

W Stefey • OświęOisaa praei Podgórae-Płaszów-Skawinę; połączenia w Kalwa-
tyj do Wadowic i Bielska; w Oświęcimie do Wiednia, Wroełraia.

1.8« po poł. pociąg mięszany Nr. 461 z Kranowa 
1*47 9 9 9 9 9 9 Podgórza-Płaszowa

di WMIizkl.
1.48 po poł. poeiąg osobowy Nr. 6813 a Krakowa di MegUy I Kaiayrzewa.
8.49 po poł. pociąg pospieszny Nr. 6 z Krakowa

11 Lwowa; połącz.: w Tarnowie do Jtróż, stąd do Jasła i do Now. Sącza, od
1 lipea do 16 września takie do Orłowa, w Rzewwie do Jasła, a stąd do N.
Zagórza, Chyrowt, Stryja, Stanisławowa i Husiatyna; w Jarosławiu do Rawy 
Huk. i Sokala; w Przemyślu do Chyrowa, we Lwowie do Krasnego i Brodów, 
io  Podwołnnzysk, Odessy i Kijowa, do Icsan, od 1 maja do 16 wraeśnia w nie­
dziele i święta do Janowa.

8 06 po poł. pociąg osobowy Nr. 49 a Krakowa
8.17 9 9 9 9 9  1080 9 Podgórza-Płaszowa
8-83 9 9 9 9 „ „ 9 n przystanku

w Zakepaaege I Rabki; kursuje od 86 czerwca do 15 września wtąaanie a we­
bami wprost przechodzącemi I, II i IH klasy ■ Krakowa do Zakjpanego i Rabki.

6.16 wieczór poeiąg osobowy Nr. 19 z Krako-T .
8-98 " u - *  l*1

de Stróż; połączenia: w Stróżach 
7 wieezór pociąg mięszany Nr. 463 i
7*1 » 9 9 9 9 '.

de frlełlczkl.

órza-PtaosO 
Noweg > Sąeaa. 

K ak twa
Podgórza-Pła bqw»

7.65 wieczór poeiąg osobowy Nr 45 a Krakowa
8.10 9 9 9 9  1016 „ Podgórza-Płas-. ~ .
317 „ „ 9 9 9 9  -pł^jrtaukn

bt Halę traaawersalaą; przez Podgóne-Płaasów, Skawinę, Su„na; połączenia :
*  Skawinie do Oświęcima a stamtąd do Wiednia; w KJwaryi do Wadowic;
*  Nowym Sąosu do Orłowa, Kosiyo i Budapesatu - w Zagórzanach do Gorlic ;
*  Nowym Zagórzu do Uezó-Laborea, Koszyc i Budapesztu, do Chyrowa i Prze­
myśla, io Stryja.

8.06 wieczór pociąg osobowy Nr. 6816 z Krakowa de Keta/nowa.
8.38 wieczór pociąg pospieszny Nr. 1 z Krakowa 

bl lokaa; połączenia: w Przemyślu do Chyrowa, a stąd do Stryja i Stanisła­
wowa; w lekan ach do Bukaresztu, Konstaneyi a stąd we czwartki i niedziele 
°*iątem do Konstantynopola,.

9.00 wieezór poeiąg osobowy Nr. 17 z Krakowa
9.10 9 ,  9 9 9 9  Podgórza-Płsneowe

b>, Padwełeozyek; połączenia: we Lwowie do Burdujeni. Bnkareszbal Konstau- 
*~'i Stryja, Ł*wor«neru. Mnnkaoaa i Budapesztu; r Krasnem do Brodów ]

owa; w Tarnopolu do Kopyczyniec; w Podwołoczyskaoh do Odessy i Kijowa, 
10.66 w nocy pociąg osobowy Nr. 11 z Ki-kowa
11.05 „ ,  „ „ 9 9 9  Podgórza-Płtazowa

JJ Taraapela; połączenia: w Bieraanowie do Wieliozki, w Tarnowie do Stróż, 
**W do Jasła, do Nowego Sąeaa, a od 1 maja do 80 września do Orłowa, Kc - 

i Budapesztu, w Dębicy do Tarnobrzega, Nadbrzezia i cnez Rozwadów 
?  kierunku ki Przeworsku; w Rzeszowie do Jasła, a stąd do Nowego Zagórza, 
ifkyrowa i Stryja; w Przeworsku do Tarnobrzega; w Przemyślu do Chyrowa, 
f,°Nego Zagórza, Mezó-Laborsa, Koszyc i Budapesztu; we Lwowie do Ozer- 
? ‘bbdec,do Stryja i Ławommego, Janów* do Rawy Ruski i Bełaea; w kramem 

■ Brodów; w Tarnopolu do Stryja, do Kopysaymeo.
11.40 w noey postąg oeobowy Nr. 47 i  Krakowa
11.54 9 9 9  9 9  1088 ,  Podgórza-Phumowa
18.00  ............................................. -przystanku

Przyjazd do Krakowa l  do Podgórna:
* 20 rano podąg owbuwy Nr. 18 do Podgera-Płaazowa 
4-40 9 9 „ 9 9 9  Krakowa

Z PeiwełMzyek; połączenia: w Podwołoczyskack od Odessy i Kijowi, w Borkach 
wielkith od Grzymałowa; w Tarnopolu z Kopyezyniee; w Kramem od Brodóz; 
we Lwowie od lekan, Stryja, o 1 mija do 14 evwwe« ed Skolego, od 16 
czerwca do 80 *rześria od Tuchli, Bełaoa, Rawy Ruskiej; w Przemyślu od 
Chyrowa; w Rzeszowie od Jasła, Stanisławowa % ryja, Chyrowa, Nowego Za­
górza przez Jasło; w Tarnowie od Jasła i od Orłowa.

6.45 rano pociąg osobowy Nr. Iul7 do Podgórza-pnyatauku 
6.68 „ „  9 9 48 9 9 -Pławowa
8-07 9 9  9 9 9  9 Krakowa

z IlaB traaewemhi(| przez Suchę, Skuwinę. Podgórze-Płaszów; połączenia: 
w Novym Zagórzu od Stanisławowe, Stryja, Chyrowa, Przenyśli przez Chy- 
rów; w Zagjrzanau. z Gorlic; r Nowym Sączu od Budapeszt., Kcszyc, 
Orłowa.

6.41 rano pomąg pospieszny Nr. 8 do Podgórza-rłaszowa 
8-88 n 9 9 9 9 9  Krakowa

Z Ick u ; połączenia: w lokauach w środy i niedziele przez Konstai j. z Kon­
stantynopola, (okrętrm do Konstancy!), oodzied od Bukaresztu; we I^rowie oi 
Budapesztu, Munkaoza, Ławoeznego, Stryja; w Przemyślu od Nowego Za­
górza, Gh/rowz.

7.19 rano pociąg mięszany Nr. 466 do Podgórza-Płanuwa 
Ł30 „ „ „ „ ,  „ Kratowa

z wtfłtozfcl.
7.46 r«-o poeiąg osobowy Nr. 6818 do Krakowa

z Kemyrzewi II MegMy.
7.46 rano poeiąg osobowy Nr. 1088 do Podgór^-pn; aSauku

9 9 9 9 9 9 9 "PłSSSO WS
8.i0 „ 9 9 ,  88 n Krakowa

Z Oiwłęolma; połączenia: w Oświęcimie od Wiednit i Wrocławia; w Spyt­
kowicach od Suchej, Wadowic; w Kalwaryi od Wadowic.

na-Ptaszowa8.88 rano poeiąg osobowy Nr. 18 do Pi
8.46 .  .  „ .  .  . - >w»

z Padwełeczysk; połączenia: w Podwołoczyskaoh od Odessy i Kijowa: w Tar­
nopolu od Kopyczyniec; w Krasutm od Kijowa i Brodów; wa Lwowie od 
Bukaresztu, Bu:dujeni, Budapesztu, Munkacaa, Ławoeznego, Stryja, Janowa: 
w Tarnowie od Nowego Sącza, Stróż.

10.88 rano poeiąg miej] Nr. 1061 do Todgórza-przystanku
10.35 -Płassowa

ją weay werost pwemomąei.

z Ośwlęolma; połączenia: w Oświęcima od Wiednia i Wrocławia; w Podgó- 
riL-Płasz wie do Krakowa i Lwowa

10.57 przed poł. poeiąg mięsa. Nr 463 do rodgóna-Ptasaowa 
11.10 9 9 9 9 9 9 9 KTSkOWŁ

Z WeUnzkl; połączenia w Podgórzu - Płaszowie od Oświęcima, Wiednia i 
Wrocławia.

10-06 pe poł. piciąg osobowy Nr. 6814 do Frakowa 
z Keoc^rzewa \ Kegłły.

1.18 po poł. porąg osobowy Nr. 14 de Podgórza-Płasaowa 
1.30 9 9  a 9 9 9 9  Krakowa

z Taraopcla; pt^ączenia: w 1 temyślu od Budai»</mtu, Koszyc, KeaO-Laborez; 
Now. Zagórza, Chyrowa; w Jarosławiu od Sokala, Rawy ruskiej; w Rzeszo­
wie od Jasła, w Dębicy od Przeworska przez Rozwadów, od Nadbrzezia, w Tar­
nowie od Orłowa, Nowego Sącza, Jasła i Stróż.

1.84 pu poi. poeiąg pospieozny Nr. « do Krakowa 
ze Lwewr; połączenia: we Lwowie od Odessy, Kijowi od Brodów i Krasne­
go, od Bnrdnjeni, Budapesztu, Uookt za, Ławoeznego, Stryja, Rawy Boskiej, 
Janowa; w Przemyślu od Chyrowa, w Przeworsku od Tarnobrzegu

1.47 po południa pociąg osobowy Nr. 1018 do Podgórza-przystanku 
1-8* - » ,  9 -Płasaowa
8.04 9 9 9 48 „ Krakowa

z Zakepaiego I Rabki; kursuje od 85 aasrwsa d* włąwaie 16 września.

4.17 po poł. poeiąg osobowy Nr. 1011 do Podgór*vprzystanku 
4.86 9 9 9  9 9 n * -Płaazswa
4.40 9 9  9 9 9  43 „ Krakowa

z Duli trazswersalBej: prze* Suchę, Skawinę, Fodgórze-Pkasfów; połączenia : 
w Noaym Zagórz” od Husiatyna, Stanidawewa, Stryja, Chyrowa, Przemyśla 
przea Chyrów; w Zi,ó' "  ac a Gorlic; w Jaśle o i Rzeszowa; w Chabówce 
od Zakopanego; w Suchej od Zwardonia, w Kalwaryi od Bielsza, Wau wie.

6.18 wieczór pociąg osobowy Nr. 16 óo Podgórza-Płaszowa
Krakowa

Kije
snem od Brodów ;* we Lwowie od Stanisławowa, Budapesatu, Mnrkacza Ła-

6.85
Z Peśwełeezyek; połączenia: w Podwołoezyskach od Odess; i Kijowa; w Kr_-

woeznego, Stryja, Rawy Ruskiej, Janowa; w Praemyślu od Nowego Zagóraa 
i Chyrowa: w Przeworsku od Taraobtzon; w Tarnowie od >ewego Sąaaą, 
Stróż, od Nowego Zagórza, Jasła przei IStróżo, o i 1  lipo* io 16 września od 
Budapeszt” i Koszyc; w Bierzauowie od Wieliwki.

7.10 wieczór pociąg osobowy Nr. 6816 do Krakowi z Keomyrzewa.
8.64 wieer^r po ąg osob. Nr. 10b6 do Podgórzi -przystanku 
8 00 „ ,  . . » » „ »  -Płasaowa
9.18 9 „ „ 9 84 , Krakowaz Ośwłęełma: połącz.- w Oświęounie oc Wiednia i Wrocławia; w Spytko­

wicach od Siersay Wodnej, Alwernii.
9.81 wieeaór pociąg pospieszny Nr. 4 do Podgó 
9-88 9 9 9 9 9 9 A«4l

lórza-Płaaaewa
owa

_ . . .  .
w Przemyślu od Chyrowa; w Jarosławiu od Sokala. Rawy Ruskisj, Bełżca ; 
w Przeworsku od Tarnobrzegu; w Raeszowis od Jaała; w Dębicy od Prze­
worska przez Rozwadów, od Nadbrzezia i Tarnobrzega; w Tarnowie od Bu­
dapesztu (objazd 7 rano), Koszyc, Nowego Sącza, Stróż, od Chyrowa. No­
wego Zagórza, Jasła przez Stróte

10.35 rano poeiąg <«obowy Nr. 94 de Pcdgórza-Płanowa
10.46 „ „ „ ,  ■ « Krakowa

z Rzeszewa; połączenia: w Itaeuowie ed Jasła; w Dabiey Rozwadowa, 
* adbrzesia i Tarnobrzega; w Tarnowie ed Orłewu Nowego Sąeaa, Stróż, 
Nowego Zagórza i Jasła; w Bienamewie ed Wiełiejśa.

10.41 w noey pociąg oeobowy Nr. 1081 do Podgóraa-pngwtaaku 
» • 9 » 9 9 9 -Płasaowa10.47

1L10 Krakowa

wym Sączu 
w Kalwaryi

t ę m  przez Suchą, Shawfam PodgOm » a*zów; połąescnia: w Nc- 
u od RuAipesztu^Kwayu Mewa; w Ob^ówm od Zakopanego;

J e d y s j ,  bez koakarencyi, nhine 
śdjuisk

silu Kffia nliicmi
w Wielkich Oczaeh

powiat Jaworów, miasteczku lii 
8 tysiące miesikańców * okoliczną 
teligensyą i dworami, bardzo doibnu 
się rentujący, je3t zaraz
d o  s p r z e d a n i a *

W miejscu poizta, telegraf, Zakład 
wychowawczy Sió<ti św. Karola Bca*- 
meusza, Klasztur 00. Dr minikanfru | 
Zandarr-erya, Straż skarb.-wa, da* 
sikory ludowe i t. d. Bliżnej wiado­
mości udziela Zarżą l  8678 2 4

ISatlzoti Mm#
Powiatowy Zakład sadowniczy 

w Limanowej, wysyła za pobra­
niem, silne rozsady truskawek 
w odmianach dużo owo«owyi A 
i handlowych. 100 sztnk 3 
1000 sttnk 25 kor. 8604 7 M

Woda Holo(i$ls&
fio łk o w a

JDLUKA. JÓZEFOWICZA.
poltea się 1646

jako dobr  ̂wodę toaletowy
z trwałem zapachem, 

flakony w cenie: 2 kor 40 h.
i 1 kor. 50 h.

W  Krakowie: w składach apte­
cznych i p ar fa mery ach — xce 
Lwowie: u pp. A leacoek, «L 
Hetmańska 4 i P. kikoiabcha i 9p.

GŁÓWNY SKŁAD 
w Warszawie Nowo Senatorska 2.

laWaa bp', cprzedaiy kmu
ma do sprzedania:

Sekretarz bogato inkrust. antyk i bmw- 
aami, Szafka orzech, antyema ampfa 
z ręćsnemi bronzami, Garnitur meeh 
maehon., kr/ty pluuem, ŁóCza maoh» 
niowe, Klatka ozćibna a fonoauną, 
Szafa orzech, bogato rzeżoiona, Krze­
sła machoniowe (ampir), Biuro dnbe 
maehoniowe i wiele innych pięknych 
kawałków mach >ni twyeh, Wielki w/bóar 
rzeczy awyklejszych Io urządzeń u ie-  
szkalayoh, orar Garderoba, Porcdaar 

i Bizuterya.
Leopoldy na Machowa t a .

traków, ulica Szewska Nr. 5, I piętn.

Pół kilo pierza gęsiego
ty lko  60  centów

rmsyłam zupełnie nowe, ssan. pęuh 
pierze ręką darte, pół kilo tylko 60 dL 
to samo w lepszym gatunku tylke 70 at. 
w pocatowycn pakietach próbnych MŚ- 
lewych za pobranieo. pocztowem A 
(rata handel pierzem w Smlonnwie neta 
8rn|l (Czechy). Wymia_a doswolooL 
Uprawam o dokładny adres. 864311

Kasza Największa traska?
tę dla katdega pczytecaną i sijzre 
lącą brounrę żądacie darmo i opła* 
tnie przez E b u t  gnu Ndrchm Q  
i*riełi cl 108. 81*1 51 68

Kupi; majstek ziemski
około 30 mórg dobej gleby, wraz z hu- 
dynkami gospodarczymi - dobrym sta­
nie, w zachodniej Gaiicyi, blizko nun- 
sta, Zgłoszenia przyjmuje: Kasiorieb 
Ja rosa  w Cerekwi p. Ujbńe Solna.
___________1611 a 8___________

L e ś n i c z y
a niżswm egzaminem państwowym, w  
wieka lit  49, speeyalista a hodown 
bażantów, tudzież w pomiarach kaso­
wych, anakimity rysownik, łowoi] i wy­
borny anauca swierzoetanu, peszukuja 
posady zaraz lnb od 1/10 Ghlubne świa­
dectwa i refereacye. Zgłoszenia: Jaa 
Sudhuff Uwów, Grodeika 9. 8686 8 •

Uczeń zimiejscowr
z ukoń maną II klasą gimnasyalną lah 
raałną, anajdzio urn eszusemis w hauRu 
towarów, koraeni i win, pod ira%: 
i ń e ł f  B y r i l c k i ,  Kraków, Mafer 

Rynek Nr. 7. £j 37 8 »

Słon in ę, S n a l e t
oraa wszelkie 9876 8 W

T o w a r y  Ł t r c e i i t
poleca a aj taniej Kdłkar ReiMUti.

handol Jakóba PiNkły w Po4gón*
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Królowa Korony Polskiej
F»ł*jpnrf t  mtlswa z ebrsm Jana Styk'.

Najśw Matyja P’nna Biedzi na tro­
nie Anny Jagiellonki w kaplicy Zyg- 
wnBtoTg*- ej na Wawelu i błogosi.ai 
Knedsf^wicieli różnych stanów, rkła- 
łając ,tąj hołd: więc hiskap macua , 
ahfopeir krakowski, wieśm-ozka z dnie- 
akiea na ręku, mieszczanin i majster 
eechowy grupuję się malowniczo n stóp 
tronu „Królowej Korony PolskiejPo  
za głowi Najśw. Panny Wyszczy orzeł 
biały. W górze aniołowie unoszą ko­
ronę po u d  Nią. Myśl religijno-natu- 
» w i widnieje w tym obtuie utalen­

towanego artysty. Fotograf]ą tę wydala
K sięgarn ia  k a to lick a

Dr. Władysł. Miłkowskieyo
w krakewte 6, św. lana (Matei Saakl) 

w  triach formatach: *V18 eentymetrów 
(wMkcje kar tonn)  Cena kor 1-20), 
** mi et* kor. 4-—, *y3t ctm. kor. 6 —. 
Jfe upakowanie i portu dołączyć nale- 
Ag l  kor. — Tamże r a m y  etósowne 
do tego obrazu, który może być dostar- 

ay i koltrawady ręczni*.

Przy zakładzie wyższym nauko­
wym żeńskim

X I. i t r a i j ń s k i e j
■I. Fnatiazkanakr L I, II. p. 

rprcc* Irauejących w dalszym ciąg" 
La pen lybnafu prywatnego w b. r. 
nakotnym zoezam otwarte dla panien

iwa gimnazyalne kursa 
przygotowawcze

a  (iwentuali iż H au I (V) gjmnazyah 
na; M» w klae-ch niższych zaprowa- 
ćmbo p r o g r a m  s z k ó ł  In j o  ^ y t h  

rpi sse. .y językiem francuskim, 
ftwj gno e się wpisy i udziela infor 

Mief i codziennie od godz. 11—1 rano 
i od 3—5 pi© południu. — Egzamina 
w M M a . d c  k l a s  g lm n a z y a l-  
n r<  I będą się odbywały 1, 8 i 3-go 
września ot godz. 10—12 przed połu- 

r. a do klas Indowych i pensyo- 
od 3—5 no południu 8454

znająca iię ni kuchni, tnd.ie, gospo­
da* ‘wie młecznem, cblewnem i drobiu, 
togąca się wykszać najlepsaoitai po- 

leeenianii, p e s c a k u j e  M ie j s c a  
na wsi przy większym dworze lub la 
glAanji. — Adres poda Administracya 
„Głosu Narodu1* w Krakowie. 8644

M iód pam czelny
św.e#f (lipcowy, tegorjezny), pa toka  
knraesjno - deserowy, : z żadnych do- 
■LjsnBM wysyła w Kaszankach szczel­
nie zamkniętych po 5 _ g. z pasiek wła- 
sayeb, już z opłatą poczty u  6 koron, 
zpewpfiuiiłjta się na mniejsze ogłoszeni*, 
w i s '  łłbr Złwn»ikliHj I pasiek Zygm. 

Łitptofciegu w Siemikowcach, peozta 
___________ 8le»lkawot. 80 80

Zakopane.
Willa nowo wybudowani składająca 
Ssę z 15 pokoi 2 kncbni piwnicy itd. 
w centrum Zakopanego, z widokiem 

gjóry, jest pod przystępnymi warnz - 
b n i  i  małym kapitał t> d o  sp n ze-  

, Bliższa wiadomofć w Adm. 
„Giosu Narodu1*. 2824 2 8

K O W A L A
zdołneęo, trzeźwego, żonatego, 
fo w -k ^e  fię — Zgłoszenia do 

„Błosra Ki .o d u “. 2638 2 3

„ C u n a r d  L m e “
Linia

FIUME -  AMERYKA.
Następujące okręty

w y e l i o d z ą  8999 8 0

z Fiume do Ne w -Y orku:
„SŁAW ONIA" dnia 9 sierpnia b. r. 
„PANNONIA" „ 23 sierpnia b. r, 
„ULTONIA" „ 6 września b. r.

Bliższych informacyi udziela p o  p o l s k u  
król. węg. uprzywiliowane biuro

, ^ f t n t t i ( g y i r t d a “
M u r ł a p ^ s z t ,  Y i g a ć ó  t e r  1 .

Kucharz lub kucharka
jest zaraz potrzebny do prowadzenia 
i wykonywania kncbti przy baudla 
Wiadomość nl Graniczna Nr. 2, I ptr. 

2628 3 3

Obszar d w o rsk i
813 morgowy, milę od Krakowa, stacya 
kolei w miejscu, będzie do wydzierża­
wienia. 0  bliższe czegóły zgłosić się 
można pod »dr. ,11. R." Łobzów post.

restante. 2547 3 4

Jak o  naw óz jesienny
je s t

laczka żiżltw a Tktnasa!
ze znakiem ShnBZM ańa gwiazda

należycie zastosowana, n ą j t a i i M y m  i  A ą jle jp <  
s z y n a  nawozem fosforowym pod wszelkie uprawiane

rośliny.

fabryki Fosfatów Thomasa!
8 t. z. z o. p. w B er lin ie .

Pouczai ąee broszurki i cenniki udziela bezpłatnie
i franco

JdZEFKARKACH, Lwów Jagiellońska 22.
BaemioAw przed żużlam i mali. w artość .owymi 

1 fałszow anym i. 2410 8 £5

na 4 1 -owe

Kredytu osobiste

pożyczki amortyzacyjne polecamy

wszorzędne instytucye finansowe w Bu­
dapeszcie i po za granicami aż do s/< 
w artości szacunkowej na Ł i JL miejsce 

od 15 do 65 l a t

dla duchownych, 
oficerów, urzędni­

ków rządowych i prywatnych, kupców, 
przemysłowców, z poręczeniem lub bez 
na 1— 15 letni czas trwania, s z y b k o ,  

p e w n i e  i  d y s k r e t n ie .  
Pokrycia dla bankowych i prywatnych 

długów.
M eller Ł a jo n  ós f ó r s a l

Bukcowmiukn 
Bndapeel, TI., DÓTld-ntesn 15.

(Firma protokołowana'.
8188 56 72 (O mnrkę ua odpowiedź uprasza się).

ioĉooc$ooeooooooooooeccooeoceoeodcccoooc(
Żużle Thomasa

w ysokoprocentow e, —  nadfosforany, k a in it  
i  w szelk ie inne naw ozy sztuczne, nasiona zbóż 
do sie w a, m am ony rolnicze, o liw ę do 
ntaszyn, naftę* itp., w ę g ie l kam ienny

z Królestwa Polskiego oraz gó rnośląsk i, poleca

TOWARZYSTWO R O L N IC Z E  OKRĘGOWE
<d» w  W ieliczce. 2627 2 5
ĉ tocooooooocococooooooscoooooocooooooecooct

Pomocnik handlowy
lat 21, władając) językiem polskim i 
niemeckim, poszukuje posady w handlu 
kcrz-ni i ćelikaUaów, Ino jako bufe­
tów1 ec. Łaskawe zgłoszeniu p st rest. 
„F C 100“ Limanowa. 2648 1 1

PANIENKI
uczęsz«z«jące do szkół publicznych 
znajdą p* mie-z .enic i rodzicielską j>- 
piekę u Lndwiki Pakowskiej. wdowy

Kraków, 
16322 3

po profesorze gimnazyalnym 
ulica Wiślna L. 4, I sre ptj.

Dla mających dolegliwości żołądkom e !
Wszystkim rym, którzy przez zaziębienie lub przepełnienie 

żołądka, przez a mywanie niezdrowych, trudnych do strawienia, 
zbyt gorących lnb zbyt zimnych potraw, alboceż przez niejedno­
stajny tryb życia nabawili się dolegliwości żołądkowych, jak :
nieżyt żołądka, kurc/o żołądka, bóle w żołądku, j 

trudne trawienie lub laflegmienie,
połeca. się niniejszem dobry środek domowy, którego wyborne 
lecznicze działanie, jnż od wielu lat jest stwierdzonym. Jest nim 
znany
środek  tra w ien ie  p rzysp ieszający  i krew  j 

czyszczący

HUBERTA ULRICHA WINO ZIOŁOWE.
To wino zlołowo oporządzono jest z ziół wyhoroyob, za lecznicze 
nznanych I z dobrego .  *nn, wztaaonla 1 ożywia orga Izm trawienia 
człowieka, nie będą, środkiem rozwalnlającym. — Wino ziołowi 
usuwa z naczyń krwionośnych, przeszkody, ooz...cza krew z we-el 
kich zepaatyoh, choroby wywołujących cząstek i woływa dodatnio , 

na tworzeole o t świeżej zdrowej krwi.
Prses użycie w porę wira sit łowego najczęściej jnż w za­

rodku usuwa się dolegliwości żołądkowe. Należałoby przetc dać 
mu pierwszeństwo przed innemi ostremi, gryzące na zdrowie 
nzruszającemi środkami. Oznaki, jak: <3śl głowy, odbijanie slą, 
zgaga, wzdęcie, nudności z wymlol nl, atóre przj curo.iicznyoh, 
(zastarzałych) dolegMwośelaoh żołądkowych występują tern gwał­
towniej, znikają często jnż po kilkarazowem pioin tego wina.

7 e ł i i i< ir i l ia n lA  1 niepreyj; nut następstwa, jak:L&TW&rQZ6lll8 aolężałośó, kolki, Mele seret, bezsen-
r.ośo, jskutei r^trzytranit się srwi w wątrobie, śledziouiu i w %• 
sten ie jelit, (dolegliwości be oroldalne; ustępują przez wiao zio­
łowe szybko a łagodnie. Wino ziołowe zapobiega nle*irawnośol, 
wzmacnia i podnieca system trawienia i w łatwy sposób usuwu 
z żołądka i jelit wszelkie niezdatne cząstki.

Chudy, blady wygląd, niedokrewność opa-
lln i. i i n  r a  ę j |  są najczęściej skutkiem złego trawienia, nie- 
UlliętilU dostatecznego twoizenia się krwi i chorobli­
wego stanu wątroby. — Nie maiąc apetytn, 'śród nerwowego 
rozstroju I zadomy, jaketeż wśród częstego bóle głowy, bezsea- 
nyon nocy, często  dogorywają powoli tahie osoby. Wino
ziołowe daje esłzhloaema ciału .wieży Impnit. jjaąf" Wino 
ziołowe podnieca apetyt, wpływa dodatnio na trawienie i odży­
wianie się, pobudsa silnie wymianę materyj, urzyspiesza tworzb- 
nie krwi, uspokaja i >zdraiai ne uerwy i daje nu nowo chęć do 
życia; do wedrą tego liczne uznania podziękowania.

W h a ziołow ego możc« dostać wi flaczkach po 3 kor. I Ł \ 

korony w  A usti O-WęgrZden. w  ap tek ach : w  Krakowie, Podgurzs j 
Zwierzyniec. Liszki, Niepoi >m ice 'Yibl.ozka Krzejzowice, Skala, 
Słumniki, rTuazowice, Bochnia, Wiśnicz. Dobciyce, Myśleń.''®, 
Wadowice, Zator, Ch/uruow Olkusz, Wolbrom. Mieehów, Działo­
szyce, Koszyce, Brzesko, Limaucw- Mszan- d Ina, Maków, Sn­
oba Andrychów, Kenty, Oświęciv Jaworzno, Grał ca, Sławków, 
Ząbkowiee, Pilica, Kromołów, ri >dzi sław, Pińczów, Busk, Wiślica j

Siemianowice, Sosnowice, Huta Laury, Ober Heiduk, Bsudzin, 
Siewierz, Włodowice, Żarki, Szczekociny, Jędrzejów, Cumie!nik, 
Stopnica, Radomyśl Dembica, Pilzno, Kołaezyoe. Jasło, Biecz, 
Gorlice, Krynica,’ Muszyna, Czc.szty^, Nowy Targ, Jza-ay Du­
najec, Vesztle, Milówka, B i.ła  Bielsko, Jaworze, BUgoCi, Jaw I 
ehowice, Scbwarewasser, Sobrau, Tich-a, K ,„,w ice, Świętocho ] 
wice, Huta królewska, Lipina, M^ultschiitz, Łagiewniki, ifyton 
na Górnym Czlązku, Szarlty, Ni-m. Pieli ary, Re izionków, Tar | 
nuwiee Koeiegłowy Olsztyn, Janó1- Przerów, Koniecpol, Chę­
ciny, Staszów, Połaniec, Mielec, Kolbuszowa, Lipnica, Gł >gów, 
Rzeszów. Tyezyn. Frysztak, Kororyna, Kr n o , lnowice, Ryma-1 
nów, Żmigród, Dnkla, Bartf Id, K smark, Szepes-Bela, Zakopane, 
Trsztema, Nameszto. Krasno Csaeza, Jabłonków, Trayn ec, Ustroń, 
Cieszyn, Skoczów, Gross-Knntacb.ta, łrjsr.tat, DeatsohlcUten, I 
Orłów, Karwin, ilichałkowice, Po'ska Ostrawa, Witkowice, Mor. 
Ostrawa, Hrnschcn, Oderberg, Koenigidorfi Jaitrzeu. Loslan 
Rybnik, Rydnltów. Ratibor i t d., jakitel wb wszystkich miiej- 
szyeh i więknzych miejs 'Wuśoiach Węgier, Rosyi i Nie nie. 
w aptekach. — Wysyłają takż* apteki: E. Heller Grodzka 22, 
apteka W. Redyka, mały rynek, Fortunat Gralewuki w Krakowie 
począ rszy od 3 fiaszet wina ziołoweg" po cenach oryginalnych | 

do ws :ystkieh miejscowości Anstro-Węgier 128-.
Orłnr^gi s'ę przed naśladownicTwamM 

Żądać wyraźnie: w i n a  ziołowego M T  Huberta! 
Uilricha.'aM

in

Siadmiolotni chtocczyk «dro«y i ładny, z powodu braku n ^ y  
mania d o  o d d a n i a  z n  s w o je ,
Aires wskaże - di>łiniaua.ya 

Narodu".

^ yd aw ae !>■. Aatonł BeaoprE Redaktor odpowiedziami: Dr. Antoni Eeąitpró 
Papier % &ł»ykl Braci Fiałkowskich w Bielsku.

W drukarni W. Korneokiego w Krakowie,


